Prenumerata miesięczn,w Łodzi mKk.5.0CO00.000 $ 


» m 
Odnoszenie do domu 250.000 mk.miesięcznie, 0 
GłosPolski* łącznie z „Kurjerem Wiecz.* 
wraz z odnoszeniem 8.300,000 mk. miesięczna Administr, 199. Nocny — 799. 


Restauracja 


| Teatralna" 


| Dziśt Dziśl 


j d 
Benefis 
4 ulubieńca Łodzi 

Dyr. ARTURA 


IGÓLDA 


(| Orkiestra powiększona, wykonane 
j będa najnowsze szlaciery muzycz, 


Waiście bezpłatne. 


POETA TRE REKE O SER EA Oo dał nam romantyzm? 


„ Krału „ 6.500,000/$ 
„ zagran, 12.000.000/$ 


Komunikat. 
T=wo „Hazomir” 
zaprasza wszystkich obecny jak i 
byłych członków chóru o punktu- 
alne przybycie na próbę, która od- 
będzię się dziś o godz. 8'!: 
wiecz. pod dyr. pana FH. 
Abendrotha, 344—1 


Odczyty. 


W dniu 4,6 8419 maja o godz. 
G-ej wiecz, w lokalu gimn, im. Piłsud 
skiego (Sienkiewicza 44) p. Ada Koziol- 
kiewicz-Skrzypkowska wygłosi 4 od- 
czyty: Kordjan, Anhelli, żę sęk ! 
415—2 


Cena 250.00Omk. | 


Redakcja i Administracja 
Łódź, Piotrkowska nr. 106. 
(| Telefony: Redakcji nr. 19-71, $ 


Do sprzedania, 


okazyjnie: sypialka, gabinet, stoło- 
wy pokój w dobrym stanie. Ceny 
przystępne. Al. Kościuszki Nr. 22, 
II piętro, m. 87. Oglądać 12—92, 
4—7 po poł. 3902—2 


DEN 


Buchalterji 


Korespondencji, steno- 
grafji i rachunkowości 
nauczam szybko i gruntownie. Gena 


niska. Konstantynowska 57 m. 38. 
Zastać od 1—-3, 4238—1 


Traktat o mniejszościach a konstytucja 


Giv z iednei strony poset Thu- 
gutt po powrocie ze stolic zacho- 
du zwraca uwagę rządu na spra- 
we mniejszości narodowych. w 
kołach prawicowych pod egida 
marszałka Trampczyńskiegwo za- 
czyma śie-szczemólnezo rodzaju 
kampania o anulowanie ndnośne- 
10 traktatu. Marszałek, oraz se- 
kuwduiace mu „powa£* z dziedzi- 
nv „brawa międzynarodowego” 
wyobrażają sobie w sposób bez- 
granicznie naiwny. że traktat ów 
możną wypowiedzieć jak jakiś 
terminawy kontrakt | zachecają 
rząd nasz do szkodliwei awantu* 
tury, Któraś z tych powag komi- 
cznie poucza. że głównym ble 
dem niemców co do Belgii było 
to. że zawczasu nie .wypowie- 
dzieli* znanego traktatu zamiast 
go łamać bez stosownej notyfika- 
cji 

Nie zamierzamy narazie zbijać 
tych dowodów. nie wierzymy bo 
wiem. aby sam marszałek Tramn 
czyński luwdzłł sie, że nasz urząd 
da spraw zagranicznych zechce 
zużytkować iego interpretacvina 
mądrość na szerokiej w:downi 
miedzynarodowej. Raczej mnie- 
mamy. że zainicjowana przez nie 
to kampania iest obliczona wyla- 
cznie na użytek wewnętrzny i 
stanowi jedno z ogniw niewvczer 
panei demagogii chieńskiei. 
W założeniach tei ostatniej spra- 
wa mniejszości istnieje tylko ia- 
ko brzemie zewnętrzne. narzuco- 
ne nam przez mocarstwa koali- 
cvine. Gdybyśmy sie go zdołali 
szczęśliwie pozbyć. moglibyśmy 
uważać samą sprawę za usunię- 
tą i przekaząć ją właściwym dzia 
łaczom administracji. oraz policii. 

Prawica nasza uporczywie po- 
miia fakt, że na straży praw 
mniejszości stoi oprócz traktatu 
międzynarodowego nasza własna 
komstvtucia. stanowiaca wolny i 
nieprzymuszony akt suwerenno-* 
$ci narodowej. 

Tendencia konstytucji i trakta- 


nia i wspólnei wolności. dażv do|zresztą watbić. że już same oś-| Pvtanie. 


zespolenia wszvstkich swych o- | wiadczenia takich matadorów pra 


bywateńń j połączenia węzłami 
zgody į jedności moralnej. Trak- | 
tat o mniejszościach wywiera ra-i 
czei wpływ odśrodkowy, advż | 


budzi nieufność wzæledem nań- {7 


stwa, maiacego stać sie wspólna 
oiczyzna wszystkich jego mie- 
szkańców i zwraca wzrok obco- 
plemieńców nazewnątrz, skłania 
ich do szukania poza granicami 
własnego państwa gwarancii i 
praw obywatelskich. 


wicy, jak marszałka Trąmpczyń- 
skiego robia na zachodzie złe 
wrażenie i źle do nas usposabią- 
ja wpływowe koła lig! narodów. 
którą, takoczy awak,; Hczyć się 
musimy. 

Co do demokracji polskiej, to nie 
może ona mieć sympatji do narzu 
corych Polsce klauzul traktato- 
wych, lecz winna z całą stanow= 
czością bronić naszej demokra- 
tvcznej konstytucji ; zastrzęża- 


Nie może być chyba wątpliwo- nych w niej praw obywatelskich. 


ści, że dobro Polski wymaga, aby 
mmiejszości widziały ostoie i bro 
nę swych praw nie w traktacie, 
lecz w konstytucji naszej, aby na- 
wei zrzekły sięwykorzystywania 
obcej opieki. Lecz oczywiście jest; 
to możliwe tylko wtedy, jeżeli kon 
stytucja wejdzie rzeczywiście w 
Życie i stanie się prawdziwym wy 
razem stosunków prawnych i poli į 
tycznych w taszej republice. i 

Gdy w 1919 :. już obradował! 
nasz sejm ustawodawczy. a spra- 
wa mmiejszości jeszcze się waży- 
ła na kongresie pokojowym, przy; 


Í 


wódcy prawicowi występowali z 


Chodzi tu o podstawowa zasadę 
demokratyczna i o utrzymanie 6- 
lementarnej praworządności, — 
Gdyby reakcji udało się ograni- 
czyć de facto prawa obywatel- 
skie abcoplemieńców. doznałaby 


bardzo ciężkiego uszczerbku nie-| 


tylko zasada konstytucyna. lecz 
także zasada morządku prawne” 
go — jedna i druga musiałaby u- 
stapić przed samowola władzy 
wykonąwczei — administracji i 
polich. Ta ostatmia nie poprzesta- 
łaby na upośledzeniu nolitvcz- 
nem obconlemieńców į zabierą- 


deklaracjami obiecuijącemi obzo-|?abYV Sie nastepnie do rdzennych 


plemieńcom całkowite równowpra 
wmienie bez niepożądanej inter- 
węncji obcej. Obecnie o ówczes 
nych oświadczeniach zapomnigli 


— flub też poddają je woistei inier- 


pretacji. 

Za traktat o mniejszościach cał 
kowita odpowiedzialność ponosi 
nasza prawica. Jej finrmowi przed- 
stawiciele podpisali ów trakvat, 
nie zadając sobię wzczególnych 
trudów dla jego odparcia. Dalej 
prawica nic nie zrobiła dla uspoko 
jenia w kraju dzikiej j niędorzecz= 
nej naganiki na*omalistycznej, któ 
ra dła naszych nieprzyjaciół kon- 
gresowych była najlepszym argu 
mentem na rzecz projektowanego 
traktatu, 

Dzisiaj mężowie prawicowi 
mówią o wypowiedzeniu trakta- 
tu. nie rozumiejąc widocznie. że 


tu wzgledem naszego podstawo-| Krok ten nie byłby wcale napra- 


weco interesu państwowego iest 
zgoła odmienna.  Konstytucia. 
glosząc zasade 


równouprawnie- ' dliwej , niedorzeczności, 


wą dawnego błędu, lecz doda- 


iniem do niego nowej wielce szko 


Trudno 


żywiołów polskich — do warstw 
ludowych tak na wsi iak i w mie- 
ście. Demokracji ani na chwilę za 
pominać nie wolno, że kwestia 
mniejszości jest iei własnym pro” 
blematem. że właśnie ona jest po 
wołana do ujęcia go w ręce. pro- 
wadzenia į rozwiązania, A prócz 
tego przekonała się zapewne 
choóby z dotychczasowęgo do- 
świadczenia, że skutki zaniedba- 
nia w tym przedmiocie spadają 


na lud nolski. 
J. Mazurski, 


ATORES IT NEETER E TY 
Komunikujemy naszym Sz. Od- 


biorcom, że 


p. Jan Mertens 


przestał być naszym przedsta- 
wicielem. 

Wydane w swoim czasie upò- 
ważnienie do zawierania tranzakcji 
niniejszym anulujemy. 

Skład maszyn do pisania 
Edward Telafycki 


Piotrkowska 4%. 


DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITE RACKI A 


Ogłoszenia: I strona i w tekście 150.000mK 


Podczas mojei zeszłorocznej 
podróży mo Europle postanowi- 
łem wyznaczyć nagrodę pokojo- 
wą dla Anglji, Francji, Włoch i 
Niemiec. Zachęcającym przykła- 
dem była dla mnie ‘nagroda a= 
mervkańska. wyznaczona przez 
Edwarda B. Boka. 

Na ten cel oflarowałem 50,000 
dolarów. 

Anglia, Francja i Włochy spet- 
nity- już moje życzenia, tylko 
Niemcy nie ukończyłv jeszcze 
przygotowań. 

Komitet każdego kraju otrzv- 
į mal po 10,000 dolarów i może u- 
| żyć je podług swego uznania. 
na które należy odpo- 
W jaki sposób 
zaprowadzić w Anglii, 
Francji, Włoszech į Nięmczech 
pokój ; normalne stosunki i jak 
i można dobrodziejstwa te rozcią- 
grąć na całą Europę? 

Każdy obywatel ma prawo 
przystąpić do tego konkursu. Nie 
chodzi tu o literacka wartość 
pracy, chodzi o to. by plany po- 
dane przez autora bvłv wvkonal 
ne i celowe. 

Ponieważ forma literacka nie 
gra tu Żadmej roli, więc każdy i 
każda. powtarzam to. możę przy” 
iać udział w 1ozwiazaniu tej 
kwestii. 

Suma wvznaczona przezemnie 
może być podzielona na drobniei 
sze nagrodv. “ 

Celem moim. 


wiedzieć, brzmi: 
można 


gdy- rozpisvwa- 
łem ten konkurs, było wzbudze- 
mie zainteresowania mas dla 
kwestii pacyfikacji Europy i dla 
unikniecia grożącej nam woijnv. 

Spodziewam się, że konkurs 
wzbudzi zainteresówanie  społe- 
czeństwa i przygotuje podstawę 
do międzvnarodowei współpra- 
cv nad utrwaleniem pokoju. 

Nie zamierzam kolekcjonować 
planów. które winny wpłynąć na 
powikłane stosunki Europy. Byt- 
bym zadowolony. gdvby udało 
się mi osiagnać choćby częścio” 
wy rezultat. Byłbym zadowoło- 
ny. gdyby cały szereg osób, męż 
czyzn i kobiet..zabrał się do roz- 
myślania nad ta sprawa i zdvby 
w ten sposób praktycznie można 
było przysłapić do rzeczy. 

Należy znaleźć pokojowv Spo- 
sób rozwiązania palącei kwestii i 


| nator Leon Bourgeois. 


za wiersz Nekrologi 100.000 „ 
milimetr. Nadesłane po tekście 100.000 „ 
jednoszp. Zwyczajne 80.000 ,, 


Stroma gazety dzieli się ma 1O szpalt agłoszeniowych PRE 
Ogłoszeniazaręczynowe i zaślubinowe 6.000.0Q0 mrk 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczanesą 030 procent 

u zaś firmzaągranicznycjhy o 100 procent drożej u 


Dlaczego wyznaczyłem 
nagrodę pokoju? 


uniknięcia grożącego nam niebeza 
pieczeństwa nowei wolny. 

Jestem pewien. Że narody Eu- 
ropy straciły już wszelkie iluzie 
na temat woiny. Pragną pokoju 
| bezpieczeństwa 

Jako amerykanin 
pomóc Europie. 

Przedewszystkiem Amervka w 
ten sposób zwróciłaby Europie 
należny jej dług, a prócz tego ie" 
stem zupełnie pewien, Że pomi- 
mo pewnego odosobnienia, A- 
meryka nie może uniknąć ani 
stosunków z Europą, ani też 
wpływu Europy. 

Amervka powinna pracować 
nad usunięciem groźby wojny. 
gdyż nie ulega kwestii. żę zosta” 
łaby sama w ma również uwi- 
kłara. 

Wiem. że niemą zunełnie new- 
nel drogi. którabv prowadziła do 
pokoju. Wiem. że należy usunąć 
dużo przeszkód, mm sie doidzie 
do celu. 

Przedewszystkiem zaś należy 
dbać o to. by wszvstkię narody 
zabrały się społem do pracv. 

Najdalej postrmięto owe brzv* 
gotowania we Francii. 

Prezydentem konktrsu jest se- 
Wicepre- 
zvdentem został senator Jouve= 
nęl. 

Angielski komitet stanowia 
lord Robert Cecil, kilku mini- 
strów i sękretarz kolonii To- 
mas. 

W Anglii termin konkursu kofi 
czy się.28 lipca. 

We Włoszech na częle komite- 
tu stoi Tittoni, Luigi Luzzatti i 
inne wybitne jednostki. Termin 
uplvwa 28 lipca, 

Konkurs ten dovomógł mi czę- 


praznalbym 


ściowo do osiagniecia wytknie- 
tego celu. 
Miliony ludzi interesuja się 


kwestia pokoju i debatują nad tą 
palącą kwestia. Setki pism dy- 
skutują nad nią. Zainteresowanie 
rośnie z każdvm dniem. 

Dlatego też nie watpię. Że po- 
mimo wszelkich przeszkód, doj: 
dziemy do porozumienia 4 
wspólnem; siłami opanujemy nie- 
bezpieczeństwo. które nam za: 
graża i które zniszczyłoby kultu- 
rę europejską. 

Edward A. Filene. 


Ochrona lokatorów. 


Ustawa n ochronie lokatorów 
nie została deszcze podpisana 
przez Drezvdenta Rzplitej © wo- 
bec tego nie zóstała ogłoszona w 
„Dzienniku Ustaw* w kwietniu. 
Ustawa ta wiec nie obowiazuje 
od 1 maia. 

Miesięczna zwłoka. jaka z tego 
bowodu wvaika, ma być wyzv- 
skana przez rząd na przestudio- 


wanie sprawy dodatków mieszka 
niowyvch dla urzędn:ków państwo 
wych. 

Motywem zwłoki był podobne 
również wzgląd na to. abv sze* 
rokich mas ludności miejskiej nie 
obarczać zwvżka komornęzo w 
czasie zmianv walutv i związa- 
nych z tem obaw o wzrost dro- 
żyzny, 


2 


2 V — GŁOS POLSKI — 1924 


1 maj w Polsce i na 


Przebieg wczorajszego święta robotniczego. 


W Warszawie. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
koresD.). 

Od wczesnego ranka ciąznęły 
ulicami stolicy wieksze i mniej- 
sze gřuņpvy robotników i inteligen- 
cii pracującęji w kierunku ozna- 
czonych miejsc zbiórek poszcze- 
gólnych zwiazków zawodowvch 
i lokali dzielnicowych P. P. S| 
Przy większych związkach za- 
wodowych oraz przed lokalami 
zarzadów dzielnicowych. a wiec 


— dzieln. „Jerozolima.  „Po- 
wązki*, a ma Pradze przed Ko- 
ściołem św, Floriana, na Woli 


przed większemi fabrvkami od- 
były się o godz. 9 rano wiece 
związkowe i dzielnicowe. po za” 
koficzeniu których zgromadzeńi 
ruszyli ze sztandarami į pieŚśnia- 
mi na ustach ku głównemu miei- 
scu zb'órki, wwznaczonej na ol 
Teatralnym. 

Większy pochód sformował ste 
w Al, Jerozolimskich róg N. 
Światu, przed tokalem okręgowe- 
go komitetu robotniczego. gdzie; 
gromadził się tak zw. blok zw. 
zawodowych pracowników miej- 
skich zakładów użyteczności pu* 
hlicznej. Z miejsca zbiórki kilku- 
tvsięczny tłum udał się Nowym 
Światem. Krakowskiem Przed- 
mieście, N.-Miodową i Senator- 
ska na pl. Teatralnv. 

W chwili rozpoczecia wiecu. 
o godz., 11 i pół, plac Teatralny 
tłumy wvnełniły szczelnie i sa- 
siednie części ulic. | 

Z poszczególnych przedmieść 
i punktów miasta wyruszyły no“ 
chody w kierunku ratusza. It- 
cydentów. w których potrzebna 
byłaby interwencja policii, _ ni- 
gdzie nie stwierdzono. 

Na wiecu. na pl. Teatralnym, 
przemawiali pos. Jaworowski I 
Prausowa. radny Szpotański. ła-: 
wnik Szczypiorski, oraz przed-| 
stawiciele robotniczych związ- 
ków zawodowych: Woiciechow” 


ski. Dobrowolski, Manker. Wosz- i 


czyńska i in. 


Po zakofńczemiu wiecu zgror 
madzone tłumy ruszyły pocho- 
dem przez Krakowskie Przed- 
mieście, Nowy Świat. AL Ujaz- 
dowskiem; do Koszykowej. a na- 
stępnie — Marszałkowską i Al 
poecie przed lokal O. 


Kiedy czoło . pochodu komuni- 
stvcznego. Dosuwaiącego się za 
pochodem pepęsowskim. ukaza- 
ło się na rogu ulicy Marszałkaw- 
skiei i Żórawiej, 
od strony dworca natart na ko- 
imunistów zalonem oddział policji 

konnet. 

Oddział ten. szarżujac i plazu- 
lac szablami. 
rozoroszvł pochód komimistvcz- 
nv i odebrał mu wszystkie pra- 

wie sztandary transparenty. 

Zgromadzona na chodnikach 
publiczność wznosiła głośne o- 
krzyki: „Niech Żvie policia!* 

Rozproszenie pochodu nastąpi- 
ło z tego powodu. że 
wznoszom, tam łakoby antypań- 

stwowe okrzyki. 

Cześć uczestników pochodu ko 
munistvcznego zgromadzono w 
bramach domu 86 į 91 przy ulicy 
Marszałkowskiej. Wszystkich 
zrewidowato. a kilkanaście o- 
sób aresztowano. W liczbie a: 
resztowanych sa: 

Bolesława  Pomikowska, która 
przemawiała na wiecu, Maksy- 
milian Lewkowicz. referent mini- 
sterstwa oświecenia. Tadeusz 
Szturm de Sztrem. urzednik mi- 
nisterstwa skarbu. 

Na odebranych komunistom 
sztandarach i transparentach sa 
następujące napisy: ..Proletarju- 
sze. wszystkich krajów  łaczcie 
się!*. „Niech żyje socializm mie- 
dzynarodowy!”. ..Partia niezależ 
nvch 
„Precz z kapitalizmem!“ i t. D 

Jak widzimy, 


wszystkie nanisy nie zawierała cii policja 
absolutnie żadnvch nielegalnych padku 


haseł. 


socialistów w Polsce“, da grzywna. 
i 


tłuczomych kotbamî I szablami, 
Poza tvm jednym incvdentem. 


Przy rozpraszaniu pochodu 
nie obeszło się bez bóiki i potłu- 
czeń. żadnych inmvch zajść w ciągu ca- 

Ogółem iest około 20 osób po- łego dnia nie było. 


W Łodzi 


(b) Wczoraj e godz. 9 rano wj Na Placu Wo ności przemawia! 
różnych pumktach miasta odbyłyjz prowizorycznych trybun „seia 
się wiece, urządzone przez PPS,|tor Kopciński, poseł Ziemięcki 
„Poaiei-Sijom* i „Bund“. Kłuszyńska * îmi poczem uda:10 

Partja „Poalei Sijon“ po odby-|się na polesie konstantynowskie 
ciu wiecu w kinie .Uramia* urzą-|aia groby powsiańców. 
dziła pochód do Placu Wolnośi,| Również na Placu Wolności 
gdzie po przemówieniach pochód |kioś usiłował wnieść popłoch * kil 
rczwiązano. kz krotmie ludzie rozbiegal: sie 

Zwolennicy PPS. zbierali się na| Pozatem policja w zadnym wv- 

ie zbormym naWodnym Rvn|padku me iń,erwe 1jowa:a 
ku, gdzie zebrały się wszystkie "0; 
związki zawodowe, klasowe. jak] Po rozwiązaniu wiecu na Placu 
pracownicy elektrowni, tramrwaja | Wolności liczne rzesze robotnicze 
rze, byli więźniowie polłryczni, do |pośpieszyty do filharmonji na uro 
zorcy i inmi z chorągwiami i orkie |czystą akademię majowa. 
strami. Przybrana w zieleń į czerwone 

Na czełe pochodu kroczyłi sena|sztandary sala wypełniona była 
tor Kopciński, posał Ziemięcki i|po brzegi. Pierwszy na trybunie 
okr p.p.s. witamy hucznemi oklaskami zja- 


idącego ul. Piotr-| wia się senator dr. Kopciński, Poj Prowincji 


Nr. 120 


Zachodzie 


socjal-demokratvczni urzadzili 
pochód i wezwani przez policię. 
aby się rozejść. nie uczynili te- 
mu zadość. lecz przeciwnie. dwu- 
krotnie zaatakowali policie przy 
pomocy broni palnej. Policja zro 
biła użytek z broni. zabijając 
pó osoby i raniąc ciężko 5 
nń r 


W GDAŃSKU. 
GDAŃSK, 1 mała. (Pat). — 
Obchód 1 maja odbył? się w zu- 
at spokoju. Pisma nie wv- 
szły. 


W AUSTRJL 
WIEDEŃ, 1 maja. (Pat). - 
Dzisiejsze manifestacje socialde- 


mokratvczne miały przebieg sno 
koiny. 


WE FRANCJI. 


PARYŻ, 1 maja, (Pat), zy 
Dzisiejszy dzień w Paryżu i na 
nrzeszędł  zumelni» 


kowską chciała się przyłączyć ua|nim kolejno przemawiają dr. Kłu-! SDokoinie 


rogu Narutowicza partja .„Bund'|szyńska, pos. Ziemięcki i p. Pun:ał 
ze sztamdarami, lecz policja imzc-| W bogatej repertuarowe części 
rowała wywołując popłoch į noszą |koncertowei wzięli udział pp. Ma- 
cy transparenty, jak również ilria Dolska (śpiew), J. Birnbaum 
publiczność poczęli uciekać, wo-|(wiolonczela), dyr. Ryder (forte- 
bec czego pochód „Bumdu* został pian), H. Minc (skrzypce), Kerger 
rozwiązany. (śpiew), oraz Nowicki (recytacje). 

Dopiero po pewnym czasie ban, Akademię zakończono odśpie- 
dowcy znów śgr'mradzili się | po-|wamiem czerwonego sztandaru. 
dążył ua Pla. *Vuinośc. 


Zagranicą 
W NIEMCZECH. DUESSELDORF, „1 maja. Pat. 


BERLIN, 1 maja. 
Prezydent Rzeszy wydał rozpo- 
rzadzenie. mocą którego wszy- 
scy uczestnicy niedozwolonych 
zebrań į ci. którzy zebrania te 
zwołvwali, podpadaja pod kare 
więzienia. względnie ukarani be- 


BERLIN, 1 maja. (Pat). — 
W czasie dzisiejszych manifesta- 
tylko w jednym wv-|tvch. 
zrobiła użytek z broni! ZABRZE, 
palnej. raniąc jednego murzyna. Mimo zakazu policji, 


śpiewając „Międzynara- 


robotnicy 


Pan Zieliński siedzi, 


Niestety jeszcze 


WARSZAWA, (Telef. od nasz. Zielińskiego z M. S. Z. uważać bę Ki W 


koresp.) Dowiadujemy się, że dal- 


w ministerstwie. 


dzie za casus belli ġ że cały klub 


sze urzędowanie pana Stanisława przejdzie natychmiast do zdecydo- | 
Zielińskiego w ministerstwie spr. | wanej į bezwzględnej opozycji. 


zagranicznych jest wymikiem dłuż 


szej rozmowy delegacji związku racie p. Zieliński siedzi 
łudowo - narodowego z premie-' stwie į rządzi sobie talk. 


rem W. Grabskirn.  Deleeacja ta 
oświadczyła, że usumiście pana 


Pan Grabski się ziąkł i w rezul- 


sów pana Seydy. 


Skutki niezręczności orątorskiej. 


Echa mowy prezydenta Rzplitej w Poznanfu. 


WARSZAWA, (Telef. od włas. 
koresp.) — Dowiadujemy się, że 
jedyną przyczyną odroczenia wy- 
jazdu pana Skrzyńskiego do Ge- 
newy lest mowa prezydenta na 
zamku poznañskim. Zawārte w 
m'ei oświadczenie wywarło takle 


wrażenie zagramicą, że przed ja- 
kąkolwiek akcją w lidze narodów, 
trzeba  rozproszyć 
przez tę mowę obawy co do rzeko 
mo wożowniczych zamiarów Pol- 
ski. 


w ministo | Pranci 
jak za CZA cy delegacii do rokowań polsko- 


obudza'e | 


Kronika polityki polskiej, | 


— Ze strony kompetentnej zwrai WARSZAWA, (Telef. od nasz. 
cają uwagę, że układ polsko - włos koresp.) Lewiatan wyjaśnia, że 
g prawie długów i wierzyc dzień 8 maja nie jest, ani według 
ności, zawarivy dnia 6 lutego 1922 => 3 
roku nie został dotychczas w Pol- Prawa kanonicznego, ani według 
sce ratyfikowany. Włochy ratyii- ustaw cywilnych, dniem śwłątecz- 
kowały go 19 iuvego 1924 r. (w.) nym 


Delegat rządu polskiego. 
szek Sokal, przewodnicza” 


francuskich w sprawie emigraci, 
przyjechał do Warszawy dla zło” 
żenią sprawozdania rzadowi z 
przebiegu rokowań. które osta- 
tnin odbyły się w Paryżu 


W tych dniach, dworce w Kra- 
|kowie j Tarnowie były Świadka- 
mi sensacyjnej pogoni za zbiegłtym 
z więzienia szpiegiem Haselunus- 
sem. 

Oto na dworcu krakowskim tuż 
przed odejściem pociągu pospiesz 


CZONY Z WIEZIENIA, nego do Lwowa. jakiś elegancko 
y mężczyzna przebiegł. te 


Sąd apelacyjny w Krakowie roz pokazując biletu obok portiera, 
ważał sprawe puszczenia na wol-|przedosta! sie tunelem na druga 
mą stopę adw. dr. Abłamowicza. |stronę dworca į pobiegł za odda- 

W rezultacie postanowiono odw. ozn | się wędka Przy 

amowicza wypuści e. | KOŃCU dworca zdołał dopaść ostat 
Abł J C a wnae tego towarowego wagonu, wsko 
mia, co też natychmiast nastąpiło. czył na stopuie î pojechał. trzyma 
Adw. Abłamowicz zostaje podljąc się ktamry. 


ADW, ABŁAMOWICZ WYPUSZ. 


i 
1 maja. (Pat). —lia 


WE WŁOSZECH. 


RZYM, 1 maja. (Pat). — 
Do pracy nie stawiło się dziś 15 
do 20 procent robotników. Pozo- 
stali pracują mod osłona karabi- 
nierów, W pobliżu ambasadv so- 
wieckiej. która wwvwiesiła czer- 
wońyv sztandar,  wvstawiono 
straże, 


NADZIEJE MAC DONALDA. 


LONDYN, 1 maja. (PAT). — 
P. R. Premier angielski w ore- 
dzin. wystosowanem w przede- 
dniu 1 maia do socjalistów w An- 
glii i zagranica, daje wyraz na- 


GELSENKIRCHEN, 1 maja. —|dziei. że do dnia 1 mała roku na- 
(Pat). Policja otoczyła domy. w|stepnewo uda Sie przekształcić 
których znajdują sie komuniści, |llge narodów w parlament naro- 
podeirzani o akty sabotażu w ko|dów, któryby ozarnał wszvstkie 
palniach. Przy starciu z policją|ludv. aktórezo bodai pierwsza n- 
trzech komunistów zostało zabi-|chwała powinmoby być ogłósze- 


ie. za ogólna aprobata. dn. 1 ma- 
Ha w każdym krału iako dnia Świ 
ita międzynarodowej nrzyłaźni. 


Czy będziemy świętować 8 maia? 


i przeto dnia tego zakłady prze- 
mysłowe powinny być czynne, 
z wyilątkiem wypadku, kiedy regu. 
lamin wewiiętrzny danego zakła- 
i zalicza ten dzłeń do śwłąt. 


T. 
Sensacyjna ucieczka Haselnusa. 


taby, gdy pociąg zacznie zwalniać, 
Flaselnuss nie próbował umknąć. 

Pośród rozstawionych polician- 
tów, palrząc na nich dość spoko} 
nem okiem i siedząc ciągle na swo 
im stopniu ostatniego woz. pod- 
ieżdżał Haselnuss dn Tamowa. 

Dworzec. W tejże chwili trzech 
policjantów z bronią w ręku pod- 
biegło do ostatniego wozu. Haset- 
nuss zeskoczył na peron. Spojrzał 
ma nich i uśmiechnął się iromicz- 
nie. 
; Z Panowie po mnie? — Zawy- 
al. 

— W imieniu prawa aresztuje 


ciężkim zarzwiem paragr, 6 usta- 
wy dynamitowej i fakt wypuszcze 
tia go z więziemia jest zupełnie nie 
zrozumiały. 


Wegiel powinien stanieć. 


nym sprawę dalszej znłżki cen 
WARSZAWA. (Telef. od nasz. węgla a 15 proc. 


Pilnująca dworca policja usiło- | 


wała go dogonić, ale to Się nie t- 
dało. Pociąg zniknął. wać. Jeden z policjantów odebrał 


W tejże chwili zaczęły działaćjmu dużą tekę. która ostrożnie 


* |telefony. Dano znać do najbliższej|nióst za nim do biura policyjnego. 


koresp) W związku z pertrakta-| W tym celu już wczoraj odbyła się 


stacji, że Haselnuss ucieka przy- 


A w pół godziny później Hascl- 


ROZSTRZELANIE BANDYTY. |czepiory do ostatniego wozu no-|nuss ze swoją teka, wolmy. zado- 


ciami co do cen węgła, dowiaiu-| w ministerstwie przemysłu i han- 


lemy się z wiarogodnego Źródła, dlu konferencja z przedstawtoe-| Dziś na stokach cytadeli war 
Że rząd stawla na porządku dzien-' lem organizacji robotniczych. szawskiei rozstrzelońy zostanie 
Antoni isz — jeden z bandy- 


tów, którzy ub. roku uciekli - wię 


Obcięte pensje w złotych. ienie 


WARSZAWA, (Telef. od wlas. zaliczki w setkach. Ozyniono trzy jnis jednym z morderców. 
koresp.) W dniu wczorajszym w jtem duże potrącenia na emery'u-| Sprawa powyższa w swoim oza 
urzędach państwowych przystą- Te ij podatki, wynoszące w niekżó | PE wywołała ogromna sensację i 
pions do wypłacania pensji w zło-|rych wypadkach 25 proc. Uposz-|ą yake 
tych, Ponieważ brakowało drob- | żenia. 


policyjne. 
mych odcinków, wypłacono tyko | 


En me 


e- 


_|giagu Fwowskiego. 


zienia kamego w Mokotowie mocą 
dozorców. Dobisz jest właś: 


Gdy pociągjwolony, opuścił biuro  poficyj ie. 
przejeżdżał przez Podgórze, wi-| Okazało sie bowiem, że bvł to p. 
dziano go. dano znać dałej — ra/|K.. dyrektor jednej z fabryk kra- 
wszystkich stacjach. przez które, kowskich. który jechał do Tar1o- 
pociąg przejeżdżał, uprzedzony ch| wa, snóźnił się na nociąg, dom? 
już telefonicznie, obserwowano go w biegu. wskoczvł na sioni'1 
Faselnussa. grożono mu i telefono ostatnieko wozu. sądząc,że na naj 
wano dalej: bliższej stacj przesiądzie się do 

— Haselms feszcze jedzie odpowiudniego wozu. Zapomiał 

Pociąg pospieszny staje dopiero| tylko, że dla pospiesznego pociazu 


yła opinie społecziaj<y Tarnowie. Stamtad po wiado-] najbliższą sracja jest właśnię Tar- 
wprawiła w poważne za-|ęności elefonicznej, 


natychiniast| rów. do którego w tak Sensacvj- 
wysłano oddział policii į obstawiojnych į karkotommych okoliczno- 
mo tor ua kilometr przed stacią,lściach dojechał. 
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Ja 


Kapital angielski może mieć 
wdzięczne pole 
na terenie handlowym z Polską. 


LONDYN. 1 maja. 
Wczoraj odbył sie w ..Old Colo- 
nial Club“ bankiet kupiectwa. na 
którym. Hilton Young mówił o 
możliwościach handlu anglo-pol- 
skiego w którym kapitał anglel- 
ski może znałeźć korzystna DO- 
kołowa działalność. edvż Polska 
ma wszystkie warunki świetnego 
rozwoin. Z osiaznieciem trwałej 
stobilizach finansowej w Polsce 
znikała ostatnie przeszkody. DO- 
wstrzvmktłace udział finatsów za 
granicznych. W bankiecie brał 


(PAT). — [udział poseł Skirmunt z członka- 
im; poselstwa i w przemówieniu 
‘swem dziekował za pracę. doko- 


nang przez Hiltona Younga w Pol 
sce. widząc w obecnei jezo ini- 
ciatvwie zapowiedź wsnółbracy 
ekonomicznej obu krajów. 

ożywionei dyskusji, ujawnia 
lace duże zainteresowanie zebra- 
nych ekonomicznemi sprawami 
Polski, na liczne zapytania odno- 
wiadali p. Hilton Young i radca 
Ciechanowski. 


Rząd Kowieński nieudobruchany 


KOWNO. I maia. (PAT). „R:- 
tas“ dowiaduje sie. że rada am- 
basadorów nie podpisała konwen 
cii kłaipedzkiej z dnia 23 kwiet- 
mia. Żadając, aby rzad litewski į 
podpisał ia poprzednio wraz zj 
nowowprowadzonemii poprawka- | 
mi w treści. 

„Ritas“ stwierdza. że rząd li- 
tewsk: konwencii kłafpedzkiei w 
nowei formie nie podpisze. Dalej 
wymienione pismo donosi. że ra- 
da ambasadorów ma dołączyć do 
konwench  kłaipedzkiei pismo. 


l 


PPE RZN 


wzvwajace Litwe da porozumie- 
nia sie z Polska į; mawiazania nor- 
malnvch stosutków w dziedzinie 
tranzvta | t: d.. tak, aby bvło 
możliwe przeprowadzenie kon- 
wencii kłatnedzkiej w całości. 
„Ritas“ oświadcza. że nodobne 


'oroiektv rady ambasadorów przy 


czynią sie tylko do pogorszenia 
stosunków polsko-litewskich, 
komplikuijac je leszcze bardziej i 
rwierdzi, że rząd litewski nigdy 
się. nie zgodzi na podobne kombi- 
nacie, 


O zmianę ordynacji wyborczej 
w Anślji. 


LONDYN. I mała. (PAT). Duże 


premierem w sensie zachęcenia 


2 V — OGŁOS POLSKI — 1924 


Perspektywy politycznej Ameryka za powszechnym 
rozejmem i rozbrojeniem. 


Dobre rady prezydenta 
Coolidge'a. 


Prezydent Stanów _ Zjedno- 
czonych wygłosił w Waszyngto= 
nie wielka mowę polityczna pod 
adresem Europy. Dobrych rad 
nie żałował prezydent. zapewnił 
nawet o dobrych chęciach Ame- 
rvki ale.. nie omieszkał zazna- 
czyć, iż Stany Zjednoczone nie 
podarują swvm dłużnikom euro" 
pejskim ani grosza. w wewrnetrz 
ne zaś kwestje polityki euronei- 
skiej mieszać się nie będa. zacho- 
wuiąc jaknajściślejszą neutral- 
ność. Zresztą prezvdent zapew» 
nia o dobrej woli Stanów. 

Dobra wola Stanów ujawniła 
sie tvmmczasem w. zamiarze sti- 
nansowania pożyczki dla Nie- 
miec w celu ułatwienia Im spłat 
odszkodowaniowych. 

Inaczej mówiąc. Stany Ziedno- 
czone. które dusza się z nadmiaru 
i obfitości pieniedzy. gotowe sa 
poświęcić się l... pożyczyć new- 
ną sumę na dobry procent. 

Poświęcenie tego rodzaju 
musi bvć bardzo cieżkie. 

Natomiast mrezvdent w imie- 
niu Stanów zapowiada nieuste- 
pliwość wobec dłużników euro- 
peiskich, wówczas gdy Francia 
ma poczynić spore ulg; Niem- 
com w spłacie odszkodowań. 

Dalei. zapowiadając zupełna 
abstvnencie w sprawach polityki 
europelskiej, prezydent Stanów 


nie 


zainteresowanie w kołach polil- |rzadu do oficjalnego nonarcia hil., Utrudnia svtuacię tym. którzy 


tycznych Anglii zrobił bili, wpro- | 
wadzałacy przedstawicielstwo 
proporcionalne, Drusie czytanie 
billu tego w izbie emin odbedzie 
sie intro. 

Jak słychać, stronnictwo Ibe- 
ralme przvleła wszystkie zasady 
teza billu, Za blem złosować be- 
dzie również frakcł parlamentar 
na Labour Party. 

„Jak sle dowiaduje prasa. ko- 
mitet wvkonawczy stronnictwa 
liberalnego porozumiał się już z 


fu Od stanowiska, fakle w sto- 
sunku do tych żadań załniie Mac 
Donald, zależeć bedzie w znacz» 
nej mierze nrzvszłe ponarcie rza- 
du Labowr Partv przez libera- 
łów. $ 

Według przeważnej cześci pra- 
sv. Iłberałowie stola ma stanowi- 
sku, że zmiana w ordynacji wv- 
borczej, idaca po myśli narodu, 
tważana będzie przez nich za je- 
dna z żywotnych zasad progra- 
mt 


stromnictwa. 


Reszad Halim Bej rozwodzi się. 


„Przed paryskim sądem toczy 
się sprawa rozwodowa, która 
wzbudza zainteresowanie Szaro- 
kich kåt społeczeństwa. _ 


Chodzi tu o zmama postać w 
świecie  poliityczmyiuan postać Re- 
szad Halim Beyta. który za podpi 
sanie traktatu wersalskiego skaza 
my został na Śmierć. 


y wraz z emtemtą podpisać 
traktat pokojowy. 

Rząd angorski, który nie uzna- 
je traktatu w Sevres, skazał go 
in contumaciam na śmierć | skon- 
fiskował wszystkie p 
dłości. 


MAURICE DONNAY, 


FLIRT. 


Stefan Sondeur. 35 fat. 
Simona de Vizadih, 27 lat. 


Ciepły ranek majowy. Dziesią- 
ta rano. Bulwar. Sondeur rozela- 
da się, szukając powozu, Nadież- 
dża powóz. Sondeur wsiada, 

Sond.: — Na wystawę! 

: — Na polach elizei- 


„1 — Nie. na marsowych. 
Staneret: — Dzięki Bogu. 
Sond.: — Ale prędko. Spieszy 

mi sie! i 
Sondewr w powozie rozmyśla: 

—- Pedzi. jak wiatr I napewno na 

kogoś wpadnie. Redzie to klasy- 

czną wvmówka., Dziesiata już da 
wro mineta. spóźnię się. Mam na 
dzieje. że ona. nie bedzie punktual 
na. Gdzie ia tego stangreta już 
widziałem? Musiałem go -it 
gdzieś spotkać, Pewnie u tych 

Nowcbozackich. Przyjmuja tyle 

ludzi..% 

Powóz staje. 


Stangret: — Dziękuję, życzę 
przyjemnej zabawy. Mà panl 
szczęście. zobaczy pan symboli- | 
stów! i 


Reszad Bey udat się do Franch 
7 korzystać z jej gościnności. 

Tu pędzi gorzki żywot wyguań 
ca, w nadziei. że los nie odmieni i 
że amnestia pozwoli mu wrócić 


do kraju. 


bi 


Nadzieja ta dotychczas się nie] 


spełniita. 

W roku 1912 Reszad Bey oże- 
nit się z francuska, która przez 
małżeństwo to stała sie turecką 
poddaną. Przeżywała wraz z n'm 
wszystkie koleje wvsnamia, a Q=- 
beonie żąda rozwodu. 

Ale Reszad Bey broni się z ca- 
i siły. 

Nie uznaje on kompetencji pary 
skiego sądu, sąd zaś z kolei nie 
uznaje jego argumentów. 

Wyrok zapadnie zapewne w 


łe 


jego mposia-jtych dniach į oczekiwany jest z! 


ogromnem zainteresowaniem. 


Son.: — Gdzie ja gó {uż widzia- 


łem? To ciekawe! 

Wchodzi. Piekne schody. ob- 
szerne sale. Ona jeszcze nie przy 
szła. On rozęlada się mo obra- 
zach i zaczyna sie niepokoić. 

Nareszcie nadchodz: ona. Ko- 
stium poranny. Wielki kapelusz 
pokryty zlicyniami i irvsami. bia 
ła woalka. kostium bronzowy ze 
złotem. 


Simona: — Oto i pan. Jakże się 
pań miewa? Doskonale sle złoży 
ło. że się spotykamy. Czv pan 
długo czeka? Pan zapewne jest 
tu poraz pierwszv. Ja byłam iuż 
ze dwa razv. Sa tu niezłe obra- 
zv. Niech pan sobie wyobrazi. jak 
bv dziś wveladały zeszłoroczne 
obrazy! Tak. tak czas leci. Ale 
przeidźmy Sie. 

Son.: — Nie, jeszcze nie zdąży 
łem nic obejrzeć. Zreszta. przy- 
znam, że kple sobie z malarstwa. 
Powiem otwarcie. że sie zupełnie 
na tem nie znam i że nabawiam 
się tvlko bólu głowy. gdy na to 
wszystko patrzę. e 

Sim,: — Więc pocóż pan przy- 
szed?? 


y a || 
Som.: — Aby panią spotkać. a-) 
bv pania zobaczyć ; mówić z nia. * 


lestem coraz wiecej zakochany. 
Sim. — Spodziewam się. 
Son.: — A to dlaczego? 


7 


Europy 
podkopuje prestige ligi narodów. 
Charaktervstyczna cecha 
wv prezydenta į reprezento 
nego przezeń stronnictwa 
ciasny. krótkowzroczny 

t szowinizm. 

Dobre chęci i dobre rady nie 
wvstarczaia zupełnie dla podie- 
cia i dokonania dzieła pacyfikacii 
bowoiennei 


- do pacyfikacji 


| 


itarnei na dwa tvzodnie 
,wvborami. zagaił obrady zjazdu 
federacji republikańskiej  (cen- 
„trum bloku narodowego. Przyr. 
|Red.) prezes ministrów mowa. 
która zawierała wszystko. co mo 
gło sie podobać b. wiekszości 
rządowej. Krvtykuiac blok lewi- 
cv i jego hasła wvborcze. zaa- 
nelowa? Poincare dyskretnie na- 
wet do klervkatów i rojalistów. 
obiecuiac im loialne interpretowa 
nie ustaw $. n. 
Rousseau o kongregaciach. 
Sukces tej mowy na zieździe 
był zgóry do przewidzenia. Nie- 
jspodzianką natomiast bvła odez* 


iest 
egoizm 


Poincarè a blok naro- 
dowy. 


PARYŻ, 1 maja. (Pat) „New 
Yor Herald“ donosi z Waszyngto- 
r, iż na posiedzeniu komisji za- 
granicznej senatu wielu mówców 
wypowiedziały się wczoraj 7a 
przystąpieniem Stanów  Zjedno- 
czonych do międzynarodowego 
trybunału rozjemczego w Hadze. 

Przedstawiciele organizacji koś- 
cielnych i amerykańskich izb han- 
dłowych stwięrdziłi w czasie dys 
kusji, iż nawet były prezydent Har 
ding, prezyden: Coolidge, sekre- 
tarz stanu Hughes i Hoover oraz 
wielu innych zmieniło swe poglądy 
ma sprawę przystąpienia Amery«i 
do trybunału i obecnie przyszli do 
przekonania, iż Stany Zjędnoczo- 
ne koniecznie reprezentowame być 
muszą w trybunale haskim. 

WASZYNGTON, 1 maja. (Pat.) 
Senat przyjął budżet marynarki w 
wysokości 275 miljonów dolarów. 
Pozatem senat i izba reprezentan= 
tów uchwaliły rezolucje, 


żądające zwołania konferencji, któ 
rej zadaniem byłoby przeprowa” 
dzenie ograniczenia zbrojeń mor- 
skich. na ladzie 3 w powietrzu. 
W rezolucji tej zaznaczono, Że za- 
proszone mogą być nietylko te 
państwa, które braty udział w kom 
ferencji w r. 1921, ale również i te 
państwa, których zaproszenie prer 
zydent St. Zjednoczonych będzie 
uważał za stosowne. 


LONDYN. 1 maja. (Pat) „Times 
donosi z Waszyngtonu, że senat 
amerykański postanowił wezwać 
prezydenta Coolidye'a. a by zapra 
sił wszyskie kraje do wziecia u- 
działu w konferencji w spraw'e 
rozbrojenia morskiego i powietrz= 
mego. 


PARYŻ, 1 maia. (PAT). „Petit 
Parisien“ donosi z Londynu: Od- 
powiadajac w izbie gmin na zanv 
tanie Mac Donal oświadczył. iż 
nie sposób iest omawiać sprawe 
|rozbrojenia przed pokonaniem o" 
"becnvch trudności politycznych 
w Europie. 


Francja daje sobie radę. 


LONDYN, 1 maja. (Pat). — 
„Morning Post* donosi z Kairu, 
Że według wiadomości z Syrii. 
|władze francuskie. zaniepokoijo- 


ine woina podiazdowa na grani-i 
Jev Syrii. wysłały samoloty i ko-j h 
'llonię lotnicza. iako ekspedycje „Daily Express“ donosi: Wojska 


karna na granicę. Wedlug innych 


mo-i wiadomości. przywódcy band tu- północnej, 
WA-|ręckich oświadczy; Że zamie- bandy arabskie. 


rzaią kontynuować ataki tak dłu- 
go. dopóki granica turecko - DO- 
łudniowa nie będzie oczyszczona 
„z woisk francuskich. 

| LONDYN, 1 maja. (Pat). — 


operujące w Syrii 


francuskie, 
rozbiły do szczeętw 


Japonia znajduie furtkę dla 
wychodźtwa. 


| 
4 


NIEPOROZUMIENIE ZE STA- 
NAMI ZTEDNOCZONEMI BĘ: 
DZIE USUNIĘTE. 
LONDYN. 1 maia. (Pat). — 
„Times“ donosi z Waszyngtonu, 
iż przypuszczają. że kongres u- 


Po zamknięciu sesii parlamen.| stali dzień 1 lipca. iako ostatecz= 
przed nv termin wełścia w życie usta- 


| wy imieracyjnej. Aż do tego cza- 
su ma bvć wypracowany spe- 
cjalny uklad, który będzie prze” 
dłożony Japonii i który uregulo- 
wać ma przepisv co do imigracii 
iapońskiei. Przynuszczala. iż w 
ten sposób usuniete bedzie nieno- 
rozumienie. 


WYCHODŻTWO JAPOŃCZY- 
KÓW DO INDOCHIN. 

LONDYN, 1 maja. (Pat). — 
Tokliski sprawozdawca „Dally 
Express" donosi, że japońskie 
kola polityczne porzywiazuja wiel 
ka wage do odwiedzin guberna- 
'tora francuskiego Indochin Norli- 
„na w Tokio. Dotychczas jest rze- 
| czą pewna. że przv tei sposobno- 
(ści zostanie zawarty układ. ułat- 
| wiałacy japończykom wychodź- 
|two do Indochin. 


Waldeck -i 


lenników w niewdzięcznei D0i-ibardzo dła bloku narodowe. 
czyźnie. Ks. Napoleon poleca za- nie sprawiła zapewne wielkiej 
tem głosować wszedzie za kan-iprzyjemmośc! Poincare'mu. któ- 
dvdatami patriotycznymi. którzy rv w oczach ogółu chce zacho- 
reprezentuja ład i porzadek. Na--wać reputacje obrońcy republiki- 
kazuje natomiast zwalczać kan-i Dla bloku lewicy odezwa bo” 


7 


wa głowv stronnictwa bonapar-| dydatów bloku lewicy į przeciw- napartystów jest pożadanym ar- 


tvstów, ks. Napoleona. wystoso- 


Słm.: — Dlatęgo. że mnie to 


awi. 

Son.: Tylko bawi? 

Sim.: — Byłoby zorzeł. gdyby 
mnie nudziło. 1 

Son.: — O, z pewnościa. Ale 
dla mnie iest to rzecz bardzo no- 
ważna. Moja miłość jest głęboka 
i stała. Myśle tylko o pari, widzę 
bezustannie pani oczy. słyszę 
głos... Jestem niespokojny., smu- 
tny... Od czasu jak poznałem pa- 
nią wszvstko inne mnie nudzi. — 
A pani kpi sobie ze mnie. 

Sim.: — Z czego pan to wnosi? 

Bvć może także mvśle p panu 

Son.: — Od dwuch miesięcy. 
pani flirtuie ze mna i... 

Sim.: — Nicch pan spojrzy na 
tę naga kobiete Aubleta. Czy po- 
doba sie panu? 

Som.: — Owszem, jest doskona 
ła w formie. ale barwa skóry wv- 
dale mi sie zupełnie zielona. Bvć 
może dlateso. że marznie! 

Sim.:—Ależ nie. to zieleń drzew 
czyni taki efekt. Tego lata u mnie 
ina wsi, gdy się kanatam w sawie 
„byłam zupełnie tak samo zielona, 
choć w rzeczywistości posiadam 
' bardzo biała płeć. 

Son.: — Pani sie kąpie nago? 
Sim.: — Naturalnie. U mnie na 
wsi gdzie niema żywej duszy... 


To ślicznie wygląda tak w cieniu! 


'drzęw. na tle murawy... 


działać ich propagandzie. 
Napoleona miła 


Son.: — Mówiłem właśnie, że 
Gd dwuch miesięcy... to jest od 
czasu jak pani ilirtuje ze mną, pa- 
mi powimna zrozumieć mój stan 
duszy.... 

Sim.: — Ależ rozumiem... 

Son.; — Proszę pani. ja muszę 
wiedzieć... 

Sim.: — Pas jest zbyt niecier- 
pliwy. Zawsże zaczyna się od flir 
tu. Flint to lekcja szermierki z u- 
krytem ostrzem. 

Son.: — Proszę pani, lekcja lek 
cją. ale, ale gdy pani flirtuje z in- 
nymi... 

Sim.: — 
tą Ewę.... 

Son.: — Ładną. ate chuda... 

Sim.: — Ale niech pan przyzna. 
że ładma. 

Son,: — No... tak. 

Sim,; — Ładna ; smukła, Pełna 
wdzięku. a taka drobna. Pragnęła 
bym być taką drobną. 

Son.: — Ależ pani mię jęst za łe 


I 


Niech pan spojrzy na 


Ga. 
Sim.: — Naturalnie, że nie. Ale 
iesterm okragła. 
Son.: — To o wiele lepsze! 
Sim.: — Jesien kobietą, która 
posiada dziesiątki dołeczków. cą 


dowodzi, że nie jestem znów aa 
chuda.. 
Son.: — Otóż praenąłem ami 


ipowiedziąć, że to nie może dłużej 


sumentem wvborczym. 


itak trwać. Przecież ja pami ofiaru 
je wszystko. 

Sim.: — Co wszystko? 

Son.: — Wszystko. Mój spokój, 
czas, moje myśl, a pani mi mic za 
to mie ofiarnie! 

Sim.: — Poświeęcam pamu tyle 
CZASU... 

Son.: — Nawet mi bani Opowia 
da o swych dołeczkach! Ale to nie 
dosvć, Pragne czegoś wiecei. 

Sim.: — Pan jest niesprawiedii- 
wy. Przymoszę panu obiecaną ró- 
żę. która spędziła ze mną noc. 
Rozkwitła na piersi mej... Ale pan 
nie zasługuje wcale na nia. 

Son.: — Ależ tak. proszę o ma. 
Czy pani mmie choć trochę Ko- 
cha ? 

Sim.: — Nie powiem panu, niech 
nam zapyta róży, 

Son.: — Simono, kocham cię, 
ale pragnałbym ci to powiedzteć u 
siebie, a mie tu wobec wszvstkich. 
Przyjdź do mnie... Przyjdź. po- 
wiedz kiedy przyjdziesz. Będę 
czekał przez całe godzimy by ce 
tylko ujrzeć... 

Sim.: — Co to, to nie. Za kogo 
mnie pan bierze? Mogłam żarto- 
wać z panem. ale dzięk! Bogu le- 
[stem uczciwą kobletą į jeżeli pan 
(chce byśmy pozostali przyjaciśł- 
„i. to proszę więcej nie mówić o 
akich rzeczach! 


1 


(Tłumaczyła Et). 
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SPORT. 


Wyścigi konne w Ławicy. 


(Korespondencja własna „Głosu Polskiego*). 


Poznań. 28 kwietmia. 

Nie można powiedzieć. aby po- 
moda okazała życzliwość wielo 
polsk:emu 


zonu wiosennego przyniósł ciepły, 
niemniej jednak bardzo przykry 
deszcz już wczesnym rankiem. a 
choć po południu niebo się prze- 
| tarło į zdawało się. że pogoda się 
ustala. przynaimmiej na kilka wo- 
dzim. sporo publiczności przestra- 
szyło się ewentużlności przemok- 
mięcia j na frybunach w Ław cv 
ie było vak pełno. jakby: się tego 
'w dii otwarcia sezonu .spodz:e- 
wać bylo można, zwłaszcza w 6: 
oi prezydenta Rzeczypospo 
litej. 

Zawody rozpoczęły się punktu- 
alnie, zaraz po przybyciu poc águ 
kolejowego, Który przywóz. 
„gross gości“, biegiem drokizi- 
skim płaskim trzyłatków na dy-| 
stansie 1300 mtr. Bieg ten wygrał 
lekko Hajdamak ze stajni hr. Miej 
„gross gości*, biegiem dźokizj-| 
Kryśką. Było to jedyme. w dn.u 
tym zwycięswo tej doskomałej 
| stajni, «tórej wychowankowie jed 
mak nie są jeszcze gotowi i wyma- 
gają uzupełnienia treningu. 
 Naromiast w wielkiej formie są. 

oba komie sympatvcznego i dziel-/ 
nego spottsmena p. Z. A. Jawor- 
skiego, zarówno bowiem Rayon 
d'or jak Barcelona wygrały kolci-| 
mo dwa następne biegi a wygrały 
w formie, która świadczy bardzo | 
dobrze o p. Jaworskim . zarówno 
o właścicietu stajni jak į o jeźdź- 
Gu. ` Rayon d'or pobił łatwo, 
prowadząc od startu do mety 
Theobalda prez. Żychlińskiego i 
doskonałą Dive hr. Mielż jegn. 
W takim samym stylu rozprawiła 
się p. Jaworskiego Barcelona w 
biegu z przeszkodami z zwycięs- 
| ką zwykle Cyclade hr. Mielżyń- 
skiego oraz dwoma jmrymi końmi. 

W biegu z przeszkodami na 
2.800 mtr. zwycięstwo przypadło 
Kineowi płk. Studzieńskiego, któ- 
ry po dłuższej przerwie pojawił 
sie znowu na torze ławiokim w ro 
| li jeźdźca i biorac udział w trzech 
piegach, dwa razy minął celow- 
| mik iako zycięzca, potwierdza 
jąc tem swą dawniej zdobytą omi- 
mje jednego z najlepszych naszych 
jeźdźców zentlemanów. W biegu 
piatym, dżokiejskim z plo kami, 
choć nazwanym wielkim wiosen- 
mym, pole było bardzo małe. U 
startu zjawi?v sie tylko 2 konie. 


Secbruge prez. Żychłińskieco pod | VI. Bieg myśliwski za mastrem, 5 


dżok. Gulikiem łatwo pokonała 


Madelon hr. Mielżyńskiego pod 
dżok, Kryśką. 
Jak zwykłe  imteresujący był) 


bieg myśliwski za tnastrern, intere 
sujący nawet więcej, gdyż "tk. Po 


Łódż--Poznań. 


Drugie międzynarodowe spotka 

| mie Łodzi odbędzie się w sobotę 3 
maja o godz. 4.30 na boisku D.O.K. 
IV, z Poznaniem. Kapitan związko- 
wy Poznania ustalil. następujący 
sklad: Brzeziński (AZS.): Lorkie- 
wicz (AZS,), Kowalski; Pawłow- 
(Ski (Poznamia). Kmieć dich 
Nogai (Unia), Kórnkcin (Unia), Śmi 
glak (Pogoń), Niedzielski (Pozna 


na), Nowaczyk (Unia). Szene (T=) 


cia). Rezerwa: Tewes (Pogoń). 
A wiec skład bardzo słaby bez 
graczy Warty. którzy mieli wy- 
5. ąpić przeciwko lipskiei drużynie 
Wacker. W ostatniej jednak chwi- 
ti dowiadujemy sie. iż Wacker ad- 
mówił przyjazdu. do Polski, po- 
dobno z powodu zabronienia dru- 
ynom miemieckim przyjazdu do 
Polski 
jaki zaszedł 


Mistrzostwo Polski w boksie. 


JW dmiu święta konstytucji 3-ga! 
maja odbędą się poraz pierwszy, 
irumków lokalnych w Poznaniu 


w siolicy rozgryw, o mistrzostwo 
w boksie z udziałem najwybimniej 


szych naszych pięściarzy. jak zna- |mistrzostwo w 4 najciekawszych 
kategoriach właśnie w Warsza- 


nv fuż nam od grudnia Ertmańska 
Poznań, Gebrich i Nowak. Łódź, 
Laskowski, Warszawa i inmi z 


których dwom conajmniej przy- 
padnie zaszczyt repre 
ychczas 


ni na  stadjo- 


towarzystwu ._wyści-, 
gów konnych. Dzień otwarcia e | 


mana pod maj. Odrębowiczem 


ten, pełniący od paru sezonów fun 
kcje stam.era, debiutował w tym 
biegu w roli mastra. Debiut wy- 
padł doskonale a po pięknym bié- 
gu publiczność przywitała clk. Po 
tena hucznemi wawami, Prowa- 
dzący bieg płk. Poten trzymał się 
przeważmie toru. nie szczędząc 
ieżdźcom trudnych przeszkód a 
widzom emocji. Wystarczy zazna 
czyć, że dwukrotnie poprowadził 
swoich sześciu jeźdźców przez 
wielką przeszkodę przed tryb'sia- 
mi oraz przez irish-bank czyli 
„fortepian“ co w biegu myśliw- 
skim było nowością. Bieg wygrał 
p. Fiubewicza, Dolly I] dość niepo- 
kaźnię prezen miący się koń. pro- 
wadzony doskonale przez płk. Stu 
dzińskiego. Trzymamy stale, na 
ostatniem miejscu wvsumaął sie do 
piero w fmischu, bijąc lekko Het- 
i 
Raptusa pod n. Pomemackim. 
Wyniki poszczególne: 

l: Bieg płaski dżokiejski. dystans 
1300 mtr. nagroda 42.000.000 dia 
trzyłatków hr. Mielżyńskiego, 
Haidamak (ieźdz. Kryśko) 
prez. Żychlińskiego | Brygarda 
(Gulik) 2. Biegały 3 komie. Tot: 


(l ieden ze starszych oraz bardz 


V—_GŁOS POLSKI — 1924 


mi wagi najlżejszej i koguciej, pod 
czas gdy Łódź į Inowrocław mają 
po jednym: Konarzewski, wagi 
ciężkiej, oraz znany w Warsza- 
wie Qotowała. waga piórkowa. 
Mistrzowie otrzymują gd PZB. dy 
plomy na rok 1924 i piękne Żeto- 
my srebrne,  bronzowe zaś, iako 
Il nagrodę. ci wszyscy, którzy 


|wyjdą z jedną tylko porażką. Wal 


Iki zapowiadają się niezwykle emo 


|ejonująco. dzięki wysokiej klasie | 


lzawodników pozatniejscowych. 


Wacker (Lipsk)—LKS. 
nie odbędzie sie. 

Z powodu nieprzyjazdu miemiec 
kiej drużyny Wacker (Lipsk) do 
Polski, zawody mi 
ną a ŁKS<m mie odbędą się. 


Š. » URSYN ZAMARAJEW. 
Dziś nad ranem zmar! w War- 


iszawie po długich cierpieniach. wzdłuż długich ; szerokich 


ędzy tą druży- |70 


Mr. 120 


3 maj-na Kresy. 


Odezwa komitetu obchodoweyo. 


Dzień 3 maja, pamiętny dzień kon 
stytucji. która dawniei Polsce 
przynosiła odrodzenie. stał sie 
nazawszę nietviko dniem pamie- 
ci, ale i diem czynu. 
Konstytucja 3 maja miała z ro- 
ku na rok bogacić stan narodo- 
wego posiadania, siłę i; potęgę 
narodu. wztmagać, by żyć, by 
przetrzymać do chwili nowej nie 
podległości. 
I tak sie działo z roku na rok. 
| tak się dziać musi z roku na 
Tak się dziać musi ji dziś, bo 
dzieło budowy Rzeczypospolitej 
Polskiej jeszcze nie ukończone. 
Ka ak wszystkiego nie doko 
nali. 


Ze wszystkich stron państwa. 
a œ 


dokad przybył na kuracie, literat |twartych granic ziem naszych 


zasłużonych dziennikarzy pol 


skich. śp. Jan Ursyn Zamarajew. | 
redakto- , 


Zmarły był ostatnio 


iej | wysuwają sie drapieżne i zawiste 


ne. a wrogie nam pazury sasiedz- 
kie. które jak powódź w każdą 
szczelinę wcisnać sie pragna. by 


rem „Dziennika Wołvńskiegó”, |zwarta zroble narodowei włości 


wychodzacezo w Łucku. W swo- | niszczyć. 


zatopić. dla 


siąbie 


ici długiej. bo przeszło 40-letn.ei |skraść ze szkoda Rzeczyposnągi= 


Zamaraiew bvł kilkakrotnie zało- 
życielem | redaktorem różnych 


l pracy dziennikarskiei śp. Ursvn | tei polskiej. 


Od zachodu czyha į wkrada 
się do dusz polski h į rozdrapać 


13:10. 

Il. Bieg płaski gentelmeński. 2.100 
m. nagroda honorowa ofiarowa- 
na przez T. A. Cegielski į 42 mifi. 
dba 4=1e mich i starszych: p. A.Z. 
Jawowskiego 4-letni Rayon d'or 
(właśc.) 1. prez. Żychiińsk ego 
5-letni Theobalc  (rotm. Komo- 
rowski 2. biegało 5 komi. Tot.: 
32:10 za zwycięstwo i 17 14:10 
za miejsce. 


wydawnictw, orzeważnie na kre- | pragnie nasze bogactwo czech 
sach, uważając. że w ten sposób |nrzemyślny | butnv wiecznie pru 
naileniei spełnia swój obowiazek |sąk, od północy zarozumiały li- 
obvwatelski. W czasie woinv ŚP. |twin. od wschodu przebiegły bol- 


dowa“, organ centrali demokra- |zraniczny wał ochronny. by sie- 
tycznei. około którego skupiały | gnąć po nasze dobro. po warszta 
się wszystkie elementy niepodle- ty naszei pracy. po nasza ziemie 


Ill. Bieg z przeszkodami, zemtel- 
meński, 3.200 mtr. 84.000.000 dia 
4-letnich i starszych p. Z. A. Ja- 

i Barcelona 


worskiego  pelnol. 

(wiłaśc.) 1. hr. Mielżyńskiego 
pełłnołetni Cyclade (płk. Studziń 
ski) 2. Biegały 4 konie. Tot.: 


głościowe na emigraci. 
Zgon zasłużonego , pracownika 


pracowników pióra, 


Ursyna Zamarajewa. 


* chaty, po nasze dusze... 
Przeciwką tei zarazie. która 


wywołał złęboki żal w kołach |prazgnie zwolna. a stale podcinać „chasz swe dzieci 


wśród któ- | korzenie naszego bytu. 
rych nie jeden był uczniem śp, |wić musimy groble 


wysta-, 
szerokie. ' 


wzmocnić nasze kresy, 

Næ las baznetów wojska czy 
policii, nie twarda sprawiedliwa 
reka administracji. nie groza. a 
ostrach winny bvć tego wału ©- 
bronnego podstawą. 

Ale świadomy swych praw o 
bywatel na kresach. 

Ale wierny Oiczyźnie Polskiej 
dalekich kresów mieszkaniec. 

Ale zadowolony z wyników 
swei pracy chłop $ robotnik, 

Ale pewny swego warsztatu i 
swej ziemi robotnik i chłob, oby- 
watej i przemysłowiec, urzednik 
i nauczycel. osadnik czy tubylec. 
mieszkaniec wsi i miast. 

A to wszystko zapewnić mu 
może szkoła polska na kresach. 

A to wszystko dać mu może 
odbudowa kresów. 

Niech je powiąże w jeden w'e- 
niec polskich szkół. 

Niech je spol z centrum Polski 
sieć kolei i drôr. | 
zajec" ie zaludni tłum domów i 
chat. 


w 

Niech je zapełni 
spokojnej. 

Niech je uwciszy radość bezoe- 
czeństwa! 

Bez pewnych, spokojnych kre- 
sów niepewha i pozbawiona SDo- 
koiu jest nasza pracz tu. w sercu 
Polski. niepewnv los fabrykanta 


zwar pracy 


Ursyn Zamaraiew redagowal W |szewik. Ci wszvsev na pszenicz- |czv rolnika, niepewna dola robot- 
Kijowie naiprzód „Kłosy Ukraíń | ne nasze łany svpia mnogi ka-jn'ka czy urzednika. 
skie“, a następnie „Gazete Naro- |koj swei zarazy. podkopuja nad- |dzień każdej rodzinv. którei gro- 


niepewnv 


za wojny zakłóca spokój i prace. 

Chcesz być dobrym obywate- 
lem państwa... Chcesz żyć spokoi 
nie tu wewnatrz kraju... Chcesz 
uczcić Konstytucię 3 maja. - Ko- 
i swoja prace— 
złóż datek na ratowanie kre- 
SÓW. 


Program uroczystej akademii 


w związku z incydentem, | 
podczas zawodów | 
Luckenwalder Balłsniell Ve1eim — 


zeńtowania|oramo już dm: 21.1V 


17:10 i 10, 10:10. 


IV. Bieg z przeszkodami gentel- 
meński, 2.800 mtr. 54.000.000 dla 
4letnich i starszych koni. Ppik. 
.Studzińskiego 5-lemi King (wł) 
1. 15 p. ut. Mimoza (por. Ska h- 


NOWACZYŃSKI NIE NADAJE 


SIE DO SPRAW HONORO- P ei skałek 
WYCH. W dniu iutrzeiszym n godz. 8.15 
Sad honorowv oficerski -przy |w teatrze mieiskim urzadza KO- 


i Biega ; „|wił wystapić do odpowiednich |demie. 
iż py. 3 konie. Fot wiadz woiskowvch z wnioskiem | Słowo wstępne wypowie law- 
FA ; o pociaznięcie da odpowiedzial- |nik c. Franciszek Kruczkowski, 
V. Bieg wielki wiosenny z płota- |ności honorowei (przed odnośny- |Doczem popisywać się będa arty- 
mi. dżokiejski, 2.100 mtr. 70 mili. |; sadami honorowvmi) genera- fsc? teatru miejskiego n. Halska. p. 
dla 4-letnich i starszych. Prez. lą brygady Zagórskiego z M.S.W. 
Żychiińskiego pełn. Seebrugeloraz pułk. Dzwonkowskiezo z 
(Sulik) 1. hr. Mielżyńskiego 4-., O, K. w Łodzi za to. że pier 
letnia Madelon (Kryśko) 2. TY-|wszy iako sekundant drugiego, 
leż biegało. Tot.: 15:10. drugi iako strona — wyzwali 
luczestniczyli w pojedynku z red. |sali Gevera — prof. p. Gorczy- 
"|.Myśl. Narodowef* A. Nowa- kowski,'2) w sal; Poznańskiego 
czyńskim. pomimo. iż Nowaczyń- |-- Ludwik Kern. 3) w Resursie 
ski w swoim czasie wezwany do rzemieślnicze 
zadośćuczynienia honorowego SKi. 
jprzez jednego z oficerów — se- 
les iego nie przyfał. ich 


zaś samych w piśmie swojem na- 
zwał bandvtami. przez co został 
Klub Turystów (Łódź). Wobec po 
wyższego tiależy się spodziewać 


zdyvskwalifikowany honorowo i 
pomimo. iż od dłuższego czasu 
następujacego skladu reprezenta- 
cji Poznania: 


obelżywemi słowami obrzuca it- 
Brzeziński (AZS.); Lorkiewi:z 


koło 6000 mtr. 32.000.000. 
Jerzego Hulewicza Dolly II (płk 
Studzińskiego) 1. mai. Odrędo- 
wicza (wł.) 2. p. Pomernackie- 
go Raptus (wł.) 3. Biegało 6 ko- 
ni, St. Fel. 


|T. K'lański i p. B. Szwalm, 5) w 
sali widzewskiej manufaktury — 
p. A. Pawlikowski, 6) w Domu 


stawicznie pewne sferv woisko- 
wosoficerskie, co wśród korpusu 
oficerskiego wywoluje solidarny 


Dnia 30 kwietnia odbyła się w 
naszem mieście 


itd wę (Warta): Nogaj |odruch oburzenia. przez władze szkolne aroczyć 
mia), Kosicki, Spośda. Niziński, a stość sadzenia drzew. w którei 
Einbacher,  Staliński, Przybysz.|Z LONDYNU DO KONSTANTY- jm im. wzieła czynny udział dzia” 


Dabert (wszyscy z Warty). 


Rezerwa: Szneider (Warta), Ko 
chański (Unia). 
Staliński, 

Reprezen'acje Łodzi ustalił 
kapitan związkowy Komopka 
stępująco: Pile (ŁTSG.); Karaś |sztu (przez Kraków) trwa 69 g0- jn 
(28 p. S. K.). Kowalczyk, maż s i kosztuje 140.200.000 marek. |żv prefektów. 


(ŁKS.), Bersz (Union),  Gabry;| Projektowane iest w przyszłości |OTaz radnv Woiakowski. 
do |tvcznych wskazówek przy sadze 


NOPOLA. twa z mieiskich szkół powszech- 

Dnia 10 stycznia zostały uru- |nvch. Dzieci szkolne z 10 szkół 
Kapitan drużyny |chomione wagony bezpośredniej miełskich oraz zimnazium Zimow 
komunikaci nierwszei ; drueiej ; sk ego posadziłv mianowicie przy 
p.|klasv z Londynu do Bukaresztu. jul Juliusza 175 drzewek jarzebi- 
na-iPrzejazd z Londvnu do Bukare- nowych, Okolicznościowe prze- 
mówienie wvgłosił jeden z księ- 
inspektor szkolny 
Prak- 


towice — Kraków — Lwów — 
Czerniowce — Konstance stano- 
wé bedzie poważna korkurencie 
ze Simmion — Oriènt-ernrresem., 
kiórv idzie z Calais przez Parvż 
— Mediolan — Tiest — Belgrad 
i Sofe do Konstanivnong!a. 

Przelazd ta ostatnia Hnia trwa 
z Londynu do Konstantvnonala 
93 vodzinv. Przejazd zaś z Lon- 
dynu przez Berlin — Kraków — 
Bukareszt — Konstance do Kon- 
stantynonola będzie wymosił 102 
godziny 50 minut. 


Delegacja wydziału opieki 
społecznej uchwaliła. do czasu 
zottan'zowania schroniska dla 
josób Żebrzacych. rozpoczać wal- 
kę z żebractwem. za nomoca wv 
dawania potrzebufacym zanomóg 
zywnościowych + pieniężnych 
Do akcji tej maja być zanroszo- 


ne sfery przemysłowo-handlowe. 


nach olimpijskich Polski w tipeu 
rb. w Paryżu. Mimo lepszych wa 
i 


Łodzi, PZB. postanowił rozegrać. 


wie. a to w celach propagando- 
wych. 

Pozostałe 4 kateromije wagi roze, 
w Poznaniu, 
który szczyci sie dwoma mistrza- 


społeczeństwa, 


D. O. K. w Warszawie postano- mitet- obchodowv uroczysta aka-; 


zainicjowana {11 


Zostanie też wydana specialna n-i 
dezwa nawoa=' 


Starska. p. Kosiński, Krasno- 
wiecki i Leszczyc. 

Chóry twa ..Lutnia'* orzepiatać 
będa ceklamacie artvstów. 

Wieczór uróczysty zakończy 
drugi skt . Wesela”. 

W antraktach przygrywać bę- 
dz'e orkiestra 31 p. S- K. 

Bilety do nabvcia w Kasie te” 
atralnej (p) 


Jutrzejsze odczyty. 


W dniu jntrzejszym o godz. 5|Ludowym — radny ks. Domin'k 
ilpo poł. wvgłosza odczyty: 1) w |Kaczyński. 7) na Zarzewie—rad 


ny Wojakowsk:, 
Jak sie z sekc} odczytoweji ko- 
mitetu obchodowego dowiaduie- 


i — p. Józef Zalew- |mv odczyty urozmaicone beda 
4) w szkole powszechnej J. |śpiewami i deklamaciami. W sal! 
P'lsudskiego (Zagajnikowa) — p. |Poznańskiezo wystąpią artyści 


teatru mopularnego p. Gaficka i 
p. Pilarski. (p) 


kpa 
Swięto sadzenia drzew. 


Dziś. t. i. dnia 2 maja, o zodz. 

przed południem odbedzie się 
sadzenie drzew na skwerze przed 
kościołem św. Józefa i w parku 
„Źródliska"”. W akcie tym weż- 
mie udział 18 szkół. 


Oddział plantacji miełskich. w 
celu zainteresowania ‘dziatwy 
sprawa zadrzewienia miasta | po” 
cagniecia iei do opieki nad drze- 
wostanem. zamierza również w 
(przyszłości. przy proiektowanem 
jobsadzaniu drzewami szeregu it- 
ilic. dokonywać sadzenia . drzew 


Durka (ŁKS...  Secgał (Hakoah). połaczenie przez Konstance l k ż : 

Müller, pada Śledź ZY pack Aj Z tą chwilą jniu drzewek udzielił kierownik MEAŚRERU ow szkól pe 
Skład ten jest definitywny bezpośrednie połaczenie z Londy oddziału plantacii miejskich. p. | Sj i 

| Sędziować bedzie najprawdopo |nu do Konstantvnopola przez Rót |Rvbski. è 

dobnie dr. Józef Lustgarten. terdam — Berlin — Bytom — Ka-|l © ——— 


Walka z żebractwem. 


llująca do nieudziełania žebra- 
kom datków pienieżnych. Poza 
tem uchwalono odbyć z przed- 
stawicielem komisariatu rzadu 
konierencję w sprawie oswowa* 
nia przez oreanv policyjne re* 
presi) przeciwko Żebrakom Oraz 
przeprowadzenia rejestracji Że- 
hraków uprawiających swój pro 
coder w Łodzi. 


`. Mr. 120 


2 V — GŁOS POLSKI — 1924 


Wynik wyborów do rady Kasy chorych 


Ostateczne rezultały.-Skład osobowy obranej rady." 


Wczoraj wieczorem zakończo” |sił żadnych 


no obliczanie głosów. addanvcli 
uzy wvborach do radv kasv 
chorych w ubiegła niedziele. 

Wedlug ostatecznego, prowizo 
Tvezneza zestawienia poszczegól 
ne listy otrzymały nastepujące 
ilośći złosów: 

NPR. (3) — 17867 

Zrzeszenia pracown. (9)—934 

Poalei Sjon (10 — 8% 

Niem. Par. Pracy (11) — 3922 

Poal. Emun: Izr, (12) — 273 

Żyd. zw. robotn. (15) — 1689 

(chadecja (16) — 2725 

PPS. (19) — 13283 

Endecja (21) — 1937 

Przy oficialnem podsumowa- 
niu. które odbędzie się dzisiaj DO- 
południu moga jeszcze zaiść Dew-, 
ne zmiany. które jednak prawdo- | 
podobnie do powyższego układu 


istotnych odchvleń 
nie wprowadzą. 

Na zasadzie wyżej przytoczo- 
uvch ilości głosów liczba manda- 
tów. obliczona metodą de Hondta. 
przypadająca na poszczególne li- 


stv. przedstawia sie iak naste- 
puje: 
NPR. — 26 mandatów 
PPS. — 19 M 
NPP, — 5 k 
Chadecja — 4 mandaty 
Eadecja —- 2 = 


Żyd. zw. robotn. „ 
Zrzeszenie pracown. 1 mandati 
Poalej Sjon — 1 mandat. 
Zważywszy ustalony już skład 
członków w grupie pracodawców 
rada kasy chorych (30 pracodaw- 
ców i 60 pracowników) składać 
się bedzie z następujących ludzi: 


Kto będzie zasiadał w radzie? 


Pracodawcy. | 


LISTA nr. 4 (27 mandatów). ! 


Maiewski Józef, przemysłowiec | 
Kokieli Tadeusz, dyrektor f 
Rosenblat Władysł., prokurent 
Pawłowski Stanisł.. dyrektor | 
| 


Librach Jakób. przemysłowiec 
Guthke Brunon. inżynier 
Durski Roman. kierow. zwiazku 
Ende Aleksander. przemysłow. 
Dr. Kinderman. Al.. prokurent 
Schrzer Juliusz, przemysłowiec 


Inż. Lipszyc Wład.. prokurent 
Hurewicz Abram. przemysłow. 
Ende Edmund. przemysłowiec 
Bauer Ryszard. przemysłowiec 
Wolczvński Józef. dyrektor 
Kaszner Robert. biuralista 
Rosental Bernard, przemysłow. 
Ranke Ludwik. przemysłowiec 
Góralski Dawid, przemysłow. 
Macher Edward. przemysłow. 
Golde Leon. przemysłowiec 
Hoffman Roman. dyrektor 
Flach Aleksander. dyrektor 


Głębowski Wik.. wicedyrektor 
Mordianer Leon. przemysłow. 
Kindt Jan. przemysłowiec. 


LISTA mr. 1 (2 mandaty). 


Ziętalski Antoni. kooperatvsta 
Kulamowicz Ignacv. brawn:ik i 
ekonorriste. 


LISTA ar. 5 (1 mandat). 
Praszker Gerson. inżynier. 


Ubezpieczeni. 


LISTA nr. 3 (26 mandatów). 
Wojewódzki Wacław, inżynier 
Trojanowska Zofia. tkaczka 
Kulczyński Stefan, pracown. zw. 
zawodowego 
Kazimierczak Amdrzej, pracow- 
mik zw. zaw. 
Spławski Bolesław, robotnik 
Demel Marjam, tokarz. 
Kowaiski Stamisław, pracown. 
ZW. Zaw. 
` Bednarczyk Józef, ławnik magi- 
stratu 
Hilczer Antomi, urzędnik 
Weterle Framciszek, robotnik 
Otwinowski Franciszek. biurałli: 
sta 
Skowroński Tomasz, tkacz 


Nowakowski Bolesław, pracow! 


nik tramwajowy 
Krupecki Walenty. 
hotelowy 
Kosiński Stefan, szewc 
Tomczak Mieczysław. tryko- 
ciarz 
Antośkiewicz Andrzej. tkacz 
Ogłowski Antoni, pracown. zw. 
zawodow. 
Łamiewska Cecylia. tełefonistka 
Gepent Antoni, biuralista 
Gołacki Augustyn, pracownik 


pracownik 


7 |zw.zaw. 


Dabrowski Franciszek.praco vn. 
JW. zaw, 

Staron Antoni, pracown. tram w. 

Owsianka Władysław. biural. 


LISTA nr. 19 (19 mandatów). 


Danielewicz Józef, funkcj. zw. 
zawod. 

Purtal Antoni, stolarz 

Dr. Wajsberz Edmund, prawi:sik 

Kqilesza Stanisław. tkacz 
pr Piski Józef. pracown. micj- 
Ski ; 

Walczak Adam, pracowm. zw. 
zawodow. 

Andrzejak Marfan, handlowiśc 

Muszyński Aleksamder. funkcjo- 
narjusz zw. zaw. 

Dolecki Władysław. biuralista 


Zajączkowski Stanisław, praco-| Moskiewiczówna Gustawa, na- 


wnik tramwajowy 
Doliwka Marcin, pracown. tram 
Doliwka Marcin, pracown. zw. 
zawodow. 


uczycielka 
Hendel Adam, majster 
Barański Bronisław, tkacz 
Kukulski Juljan, tkacz 


Echa zabójstwa w parku „Zròdliska“. 


(b) Jak już donosiliśmy. w par- T9rstwo dokonane zostało wyłacz| magistratu 


ku „Źródliska" na Wodnym Ryw-; 
ku zamordowany został sześciu 
strzałami z rewolweru Edward Eu 
ozak: : i 
Podczas dochodzeńia policja u- 
staliła, iż zamordowany Łuczak Da, 
dejrzewany był przez związek 
młodzieży komunistycznej o tó, 
iż jest komfidentem defenzywy i że | 


ub 


a zabójcy. 


mie na tle politycznemi. 
Morderca Samuel Engiel; 


ży kormimistycznej i łącznik mię- 


dzy tym związkiem, a komitetem 


łódzkim k. p. r. p. 

Krytycznej nocy morderca nie 
nocował w domu i twierdzi, że 
miał zamiar zamordować Łiczaką 


przyczynił się w swoim czasie do; jeszcze kilka dni wcześniej lecz 


wykrycia w mieszkaniu obywate- 
la Ukraimy Raszkowskiego przy ul. 
Cegielnianej 4 zebrania związku 
odzieży komunistycznej. 

Również władze ustaliły, i mor 


imie miał odwagi. Uczynił to dopie 


ro po kilku dmiach. 

Emgiel pozostaje w. wiezieniu, 
lecz policja prowadzi dalsze śledz 
two. 


Piękny plan już jest opracowany. 


Oby bruki naszego miasta rzeczywiście zostały 


naprawione. 


Magistrat na ostatniem swem | ku 


posiedzeniu uchwalił w 
bieżącym  przebrukować nastę- 
pujące ulice: 

Kostką granitowa: Przejazd od 
Piotrkowskiej do Kilińskiego, 
Sienkiewicza od parku Sienkie- 
wicza do Przejazdu, Pomorską 
od Placu Wolności do Kilińskie- 
zo, Konstantynowską od Placu 
Wolności do Gdańskiej. Prezy” 
denta Narutowicza od Kilińskie- 
go do Skwerowej. 

Kamieniem brukowym: Głów- 
ua od Piotrkowskiej do Kilińskie- 
go. Przejazd od Kilińskiego do 
Targowej, Targowa od toru ko- 
lei do Nawrot. Konstantynowska 
od Gdańskiej da Cmentarnei oraz 
ul, Katną. 


roku |drzewną. 


kostką 
Wreszcie dla potrzeb 
naprawy ulic sposobem gospodar 
czym zapomocą lotnych 
działów uchwalono zakupić ód 
sejmiku powiatu łódzkiego 200 
mtr. sześc. brukowca. Zazna- 
czyć przytem należy. iż na nie- 
których ulicach. objętych pla- 
nem kapitalnego przebrukowa- 
nia. przed rozpoczęciem robót ©- 
kazała sie potrzeba doraźna na- 
prawv wvbojów. co uskutecznia 
sie prowizorycznym sposobem 
przy minimum kosztów. 

Co się tvczy chodników. bu- 
dowa ich i konserwacja należy 
do właścicieli posesji. tylko nad- 
zór należy do magistratu. który 
przy współudziale komisariatu 


na ul. Piotrkowskiej 


Pozatem w niedługim czasie |rządu wydaję zarzadzenia na- 


rozpoczęty zostanie remont bru- 


prawy, 


Odwołanie zakazu sprzedaży napojów alko- 
holowych podczas przeglądu. 


Komisarz rządu na m. Łódź od-| 
wołuje niniejszym zakaz sprzeda 
ży napojów alkoholowvch. za- 
rza zony od dn.-25 kwietnia 1924 
toku na czas przezlądu woisko- 
wego, t. i. do 23 maja 1924 r. 


Obecnie podczas przeglądu obo 
wiazuią iedvnie ogólne przenisy 
ustawy z dn. 23 kwietnia 1920 r.. 
t. i. ograniczenia sprzedaży w 
dni przedświąteczne i soboty o- 
raz zakaz w niedzielę į Świeta. p 


Budowa nowych linji tramwajowych. 


„ (b) Zarzad tramwatów miej- 

skich brzystępuje już w naibliż- 
szvim Czasie do wybudowania no 
wej lint tramwajowej z Górne- 
go Rynku ma Chojny. co potrwa 
około 2-ch 


Po ukończeniu tych robót roz- 
Dóczęta zostanie praca nad wv- 
budowaniem linii tramwaiowei z 
Placu Kościelnego do cmentarza 
żydowskięgo. 


l zna-| wał sprawę e 
jest polich już od września r.| wny 1.000 złotych za plucie na 
. jako członek związku młodzie | podłogę. 


o [—— —- -n TN M a a A ML l NZ i | L 


2 miliary 


(b) Na ostatniem posiedzeniu 
ławnik wydziału 
publicznej refero- 
wvznaczenia terzy- 


zdrowotności 


Pomvsł ten wywołał dłuższą 
dyskusię. podczas którei człon- 
kowie magistratu wypowiadali 
się przeciwko tak wysokiej 
grzywnie. W kofcu postanowio- 
no sprawę przekazać komisii do 
ponownego rozpatrzenia. 


Z komisji radzieckich. 


Dnia 30 ub. m. odbyło się po- 
siedzenie komisi skarboworbud- 
żetoweł. na którem rozpoczęto 
rozpatrywanie buwdżeóu wydziału 
gospodarczego. 

Na 6 b. m. o godz. 7 wiecz. 
zwołane zostało posiedzenie ko 
misii pracy. Pizedmiotem obrad 
bedzie pragmatyka urzędnicza, 
której projekt opracowany został 
przez magistrat w porozumieniu 
ze zwiazkami pracowniczemi. 


EJ 
0 ISU r 
e 


(b) Według ostatnich rozporza 

dzeń w sprawie opłat sempio- 

poświadczenie własnoręcz- 

ności podpisu wymosi zasadniczo 
30 groszy od każdego podpisu. 

W razie równoczesnego poświad 
czenia własmoręczności więcej niż 
2 podpisów. umieszczonych na 
jednym dokimiencie. wysokość o- 
płaty wynosi I złoty za wszyst- 
kie podpisy. 


Nowe opłafy za czeki 


(b) Z dniem wczorajszym pocz- 
towa kasa oszczędności wprowa- 
dziła nastepujace opłaty za czeki 
stałe t. j. płatne w określonych ter 
minach: w okresach rocznych i 
półrocznych—2 zł., kwartalnych 
A zł. i w mięsięcznych — 12 zło 
tych. 


„(tazefa Sportowa” 


Ukazat się nowy numer ..Gaze- 
tv Sportowej” w obiętości 16 st.. 
bogato ilustrówany. Zawierą mie- 


dzy wnymi dział sprawozdawczy 
i wiadomości krajowych. 


Delegacia wydziału opieki spo 


kwietnia uchwaliła zwrócić się 
do magistratu z wnioskiem o 
przeznaczenie gruntów, zakupio- 
nych przez miasto w Chojnach. 


domów wychowawczych. które 
byłyby wybudowane 


nych, Wydział opieki społecznei 
przystąpienie da budowy pro- 
jektuje jeszcze w roku bieżącym. 

W domach tych mają znaleźć 
pomieszczenie wszystkie dzieci. 
któremi miasto z tytułu ustawy 


(b) Ławnik wydziału budowla- 
nego na posiedzeniu magistratu 
oświadczył, iż przybyła do niego 
delegacja zdemobilizowanych żoł 
nierzy kilku roczników. którzy 
domagali się praey przy projek- 
towanych robotach ziemnych ma 
| gistratu. 

W przemówieniu swem ławnik 
|Folkierski wskazał, że zdemobi- 
4 


Koszt poświadczenia | 


na budowę kompleksu miejskich | 


wedłuz ; 
wszelkich wymagań współczes” 


+ków. 


Andrzejak Edw. Jan, biurafista 
Hofman Wawrzyniec. tkacz 
Aimenkiel Eugeniusz, biuralista 
Boroń Adam, biuralista 
Świerczyński lemacy. tkacz 
Wajmert Jan, tkacz 


LISTA nr. 11 (5 mandatów). 


Zerbe Emil, technik 
Filbrich Robert, tkacz 
Simamz Edward, tkacz 
Seibt Edward, tkacz 
Dittbrener Otton, robotnik 


LISTA nr. 16 (4 mandaty) 


Adamski Wiładysław, biuralisia | 


Jezierski Stamisław, robotnik 
Bińkowska Anma, tkaczka 
Tomczyński Józef. tkacz 


LISTA nr. 21 (2 mandaty). 


Czermnilk Antoni, tkacz 
Piotrowski Adam, maist. tkacki 


LISTA nr. 15 (2 mandaty). 


Lichtensztajn Izrael Mordka, "1a- 
uczyciel 
Milman Szmul, malarz 


LISTA nr. 9 (1 mandat), 
Kieszkowski Bolesław. buchaft. 


LISTA nr. 10 (1 mandat). 
Holenderski Lew, buchalter 
Oficjalny wynik wyborów usta- 

lony będzie. jak już zaznacza, 
dzisiaj po południu. 


Budowa gmachów dla miejskich 
domów wychowawczych. 


o opiece społecznej, opiekować 


tecznej na posiedzeniu w dniu 30jsię będzie musiało. Jednak wo- 


bec trudności finansowvch nara- 
zie można będzie prawdopodobe 
nie rozpocząć jedynie budowę 
„żłobka' dla niemowląt i domu 
wychowawczego dla dzieci od 
lat 4 do 7. Według informacji, 
posiadanych przez wydział ġo 
datkowv. z chwilą rozpoczęcia 
jrubót budowlanych miasto bę- 
| dzie mogło liczyć na poparcie 
władz rządowych w sprawie 
wprowadzenia podatku inwesty« 
cyvinego na opieke społeczna. 


O pracę dla zdemobilizowanych 


,lzowani mogliby otrzymać zaję- 
cie przy regulacj; ułicy Łagiew- 
nickiej, lecz winni być przyśmo- 
wani za pośrednictwem związ” 
ków zawodowych. W końcu ma- 
 gistrat przychylił się do wniosku 
ławnika. by na listach robotni- 
proponowanych przez 
związki, znajdowali się również 
zdemobilizowani. 


Tajemnicza paka w magazynie kolejowym 


„Koncertowy“ Bechsztajn, który miał przy sobie 
wódki I instrumenty złodziejskie. 


Przed kilku dniami zdarzył 
się na dworcu złównym w War- 


szawie niezwykły wypadek, 
świadczący dobitnie o niesły- 
chanei pomysłowości naszych 
złodziei. 


We wtorek bieżącego tygodnia 
na dworzec ŁódźKaliska przy- 
szło dwuch eleganckich młodych 
ludzi z kilkoma robotnikami, któ- 
rzy mieśli olbrzymią skrzynię, 
aby ja oddać na baraż. 


Skrzynia ta kształtem rrzybo” 
minała zwvkłe opakowanie pia- 
nina, Tegoż dnia wieczorem paka 
ta przewieziona została dą War- 
szawy. i jak głosił fracht, zawie- 


'rałe pianino Bechsztajna. 


Po przewiezieniu iei da War- 
szawy zlożono ia do magazynu 


którego dochodziły 
szmery. 


Wobec tego otworzono tajem 
necza Dake i ku zdumieniu fut- 
kcjonariuszy znaleziona w niej œ 
winiętego w słomę fakiezoś mło” 
dzieńca. a przy nim flaszke z 
wódka. chleb į różne instrumen- 
ta złodziejskie. 


tajemnicze 


Zaaresztowany młodzieniec 
przyznał sie. że należy dp zorga- 
nizowarei  Szaiki złodziejskiej. 


iest stałym mieszkańcem Łodzi i 
nazywa sie Jan Jędrzejczyk. Miał 
on w nocy wviść ze swej koncer 
towei paki i okraść magazyn ko 
lefowv. 


Łup i siebie Jedrzeiczyk zamie 
rzał z powrotem ukryć w nace 
bo odbiór której mieli się naza- 


kolejowego. zdzie nazajutrz miał liutrz zaiosić wspólnicy złodzieja. 


sie zgłosić odbiorca. 


Cała sztuka. jak mówi! Jędrzej 


W czasie zamykania magazy*|czak miala polecać na tem. żebv 
nu iebotnicy zauważyli, że naka |sie dostać z powrotem do paki. 


nagle poruszyła sie. Zduanieni no- 
czeli przyzgiądać się ciekawie i 


badać oryginalny ten bagaż. z 


za miu sie w  zupelności udało. 
gdyż dostał się do innej „paki“ 
zwanej aresztem policykwym. (0) 


| 


Kulami rew 


. . 2 


jak pan Adam zapłacił dług wdzięczności 


olwerowenmi. 


Zabójca przyjaciółki przed sądem. 


Adam Slotwiński. będac w Ro- 

| sfi, zaprzyjaźnił sie z niejaką Ewa 

Simichłnowa. która, dzieki wpłv- 

wom osobistym. uratowała go od 
śmierci w czerezwyczaice. 

Po pewnym czasie Słotwiński 
wyjechał z Rosii. Powodowanv 
wdzięcznością dla Ewv Sin.chi- 
nowci przywiózł ja ze soba do 
Polski. 

Ale tu pan Adam miał legalna 
żone. 

Maiac do wyboru dwie kobie- 


tv postanowil wrócić co: lezalnej, 


Żony. gdvż. iak oświadczyła Si- 
n'chinowa. nie móże nadal zostać 
przyjaciółka żonatego człowieka. 

Posiądajac pewne zasobv pie” 
niężne i dolary Sinichinowa za- 
mieszkała oddzieln.e na jednej z 
ulic naszego miasta. 

W: dniu 27 kwietnia 1921 r. le- 
galna pani Słotw.ńska obchodzi!a 
dzień swoich imienin. brzv udzia= 
le dużej ilości zaproszonych xo- 
ści. 

W czasie libacji podniecony 
alkoholem pan- Adam, przyvpom- 
miał sobie dawna swa przyjac ól 
ke. która zdaniem jego speczała 
<zas w smutku i nudzie. Posta- 
nowił wieć udać sie da tei 
mieszkania. aby. przekonać sie 
naocznie iak iei sie ohęcnie Do- 
wodzi. 

Srotkartie Adama 
to niezbyt czułe. 

Na wstepie Sinichinowa zwy” 
myślała Słotwińskiewo. że wv- 
wiózł ja z Bolszewii do kraju 


TEATR i 
Koncert Ł. F. O. pod dvr. H. 
Abendrotha. 

Koncert w całem tego słowa znacze- 
nie „symióniczny*, bez udziału solisty 
— tezo zbędnero balestu, zwłaszcza je- 
żeli skrzypek wtrąca dò programu na 
bis „Zigeunerwelsen*, pianista „Rigo- 
łetto", Liszta, lub śpiewaczka arje Z 
wTogkl”. 


i 


Usłyszeliśmy „Symfonię* Haydna, je”; 


dna z tych 12 londyńskich, napisanych 
dla Anglii, zwaną „Mit dem Pauken- 
schlag" dlatego, że w Andante po is- 
dwie uchwytnem planissimo głównego 
tematu, uderza cała orkiestra nagle tor- 
tissimo, Anglicy nazwał ją trafnie „The 
surprise" (Niespodzianka), Takie rysy 
zrateskowego bumoru spotyka się bar- 
‘dzo częstp u Fflaydna. 

W druglej części wieczoru wykona- 
no „Fantastyczną* Berlioza z ultraro- 
mastycznym programem, komentowa- 
nym przez samego twórcę w partytu. 
rze, a więc: Zawiedziona miłość Berlio- 
ma: zamach samobdiczy: dawka opium, 
niesprowadzejąca upragnionej śmierci, 


lecz pogrążadąca go w goraczkowy $en, i 


loto w wyobrażni denata przesuwają 
siy najlantastyczniejszę obrazy. Śnl mu 
się, że zamordował kochankę, że go na- 
stępnie prowadzą ua rusztowanie, DOr 


czem jako skazaniec dostaje się do sie- *' ZTaicony, Obok „Pajaców* i „Cyga- | 


dziby potępieńców, zdzie zime porwany 
szalonym wirem czarownice. Łatwo. się 
domysłeć, że w tych obrazach, pełnych 
realizmu, mełodła odgrywa rolę drugo- 
rzędńą,.ustępując rujejąsca barwie dźwięku 
I kolorystyce instrumentalnej. Wyniknę- 
ła dysproborcia między treścią i formą, 
mimo, że Berloz wprowadził do muzy- 
ki nieznane przedtem środki wyrazi, 
wzbogaczjąc znacznie palete arkiestro» 
wą, Owa dysproporcja muslała jaskra- 
wo wystąpić tam, gdzie uczuciową sle- 
ra muzyki była oddźwiękiem osobi. 
stych przeżyć artysty. Berlioza visje- 
dnokrotnie zestawieno z Michałem Anio- 
lem przez wspólne ich cechy: nadłydzkie 
proporcje, tytanfzm pomysłów, lekcewa 
żenie rysunku dla celów perspektywłioz- 
ńych, przeszdne "vydatnienie muskula- 
tury u Michała Anloła, iaskrawość ine 
strwmentacji n Berlioza 

Dyr, Herman Abendroth wniósł tyle 
pierwiastków ożywczych w interpreta- 
cię dzieł, że owa żywłołowa siła znie- 
wollła naszą drwżyne do poddanła sla 
Jezo sugzestywnej pałeczce, Może zbyt 
mało grach ujawniła orkiestra w Menne 
cie. haydnowskłej symłonji, zarówno jak 
w senle balowej w > „Fattastycznej* 
brakło marzyciełskiego polotu, zato 
wszejkie mamiętności w powikłanych 
zwojach kontrapunktin, takie Berlioz peł 
mą ręką wtłoczył w swoje obrazy ian- 


wy hw; 


obcego. pozostawiajac na nmiece 
losu i ludzi zuwełnie iei njezna- 
nych. 

W czasie tei intymnei rozmo* 
wv doszło do poważnej sprzecz 
ki w rezultacie którei Słotwiń" 
sk: dwoma- strzałami cieżko ra 
mł w głowe swa przyjaciółke. 
W .dzac madajaca  Sinichinowa, 
p. Adam oprzytomniał i postano- 
wit również odebrać sobie ŻY* 
cie. w czem iednak przeszkodziili 
mu przybyli z nim muzvkanci, 
którzy przez wykonanie swvch 
utworów muzycznych chcieli u- 
przyiemnić znudzonei Ewie spot 
kanie z Adamem po dlugiei roz- 
lace 


Sinichinowa po upływie 14 
dni zmarła. 

Zawezwana policja spisała 
protokuł, aresztulac iednocześ- 
nie Słotwińskiezo. Pociazn'etv 
do odpowiedzialności karnej 


Słotwińsk: zeznał w śledztwie. 
4 w krytycznym dniu bvł piia- 
nv, wobec czego nie przypomi- 
na sobie szczegółów wypadku. 


Sprawa powyższa bwa roz- 
patrvwana przez Sad okręgowy. 
którego sedziowie po wysłucha- 


niu świadków i ekspertów ska- 
zali Adama Slotwińskiego. przy 
zastosowaniu amnestii na 2 la- 


ta : 8 miesiecy wiezienia. 


Po złóżeniu kaucji w sumie 2 
miliardów Słożwiński został wy- 
puszczonv na wolność, (p) 


MUZYKA. 


tastyczne, znałazły odpowiedni wyraz. 

Sympatycznego dyrygenta o wielkiej 
erudycji j kulturze publiczność przyjmo- 
‘ wata bardzo serdecznie, niemal owacyi- 
nie. 


| 


i 


| 
i 
[| 
| 


F. R. Hal. 


Teair miejski. 

Dziś teatr miejski daie. premjerę — 
świetną kom. znakomitego autora S$. Gu- 
litry — „Zmiana dam'* z udziałem pp. 
'Morskiej, Jarkowskiej, Pawłowskiego, 
iZrlcza, Krotkego i Leszczyca, który je- 
fdnocześnie reżyseruje tę komedię. W 
sobotę po południu „Wesele“, wiecz. 
„Wielka akademia”. r 


Teatr popularny. 

Dzisiaj po południu dla młodzieży po 
cenach zniżonych dramat  listoryczmy 
tr. Starzęwskiego w 4 aktach „Gwia- 
zda Syberii. 

W piątek więczór „Walka o córkę”. 


Benefis. 

Dzisiaj w restauracji teatralnei odbę- 
dzie się benefis orkiestry pod dyr. pana 
iArtura Golda, cieszącego się zasłużo- 
nem uznaniem muzykalnej i tańczącej 
Łodzi. 

Program tego dnia będzie wyjątkowo 


nerji*, usłyszy publiczność najnowsze 
szlagiery wiedeńskie i paryskie. Po kon- 
cercle tańce. 


Z miejskiego Salonu 
szfuki. 


Bieżąca wvstawa wzbūdza za- 
interessowanie nietvlko wśród 
grona znawców, lecz także 
wśrój wraźliwei na wszystko Co 
piekne i szlachetne młodzieży. 
Piekną in'cjatywe dało grano u- 
czenic jednego z gimnazjów: ucze 
nice z drobnych składek nabvły 
dla ozdobv swej klasy wvbranv 
tprzez nie same obraz. 
| Wystawa obecna. wzbogacona 
iniedawno 60 obrazami  dziełam 
|p'erwszorzęcnvch artystów. po- 
ltrwa włącznie do dnia 10 maia, 
poczem ustadi mieisca pierwszej 
zb.orowei wystawie artystów 
łódzkich. „Zdobnictwa Polskie- 
go” oraz warszawskiej „Grupy 
12". Zgłoszenia artystów łódz- 
kich naplvwaja w dużej ilości. 
tak że zapoczaątkowanie własne” 
go salonn łódzkich artystów za- 
powiada sie bardzo .nteresułaco. 
lnformacii w sprawie wystawy 
udziela sekretariat nd 10 — 8 wie 
rzorem 


y — GŁOS POLSKI — 1924 


Dzisiejsza pogoda. 


Komunikat państwowego instytu' |Trzęcia płeć. — „Żmije”. 


tu meteorologicznego, 
Prawdopodobny przebieg pogody w 
dniu dzisiejszym. 
Przeważnie  pochniirmo, miejscami 
drobne opady, chłodno, wiatry zmienne. 


Nabożeństwa uroczyste w SVra. 
zgodze, 


W rocznicę Konstytucji 3 ma- 
ja odbedzie sie w synagodze 
przy Al Kościuszki uroczyste na- 
bożeństwa o godz. 10 zrana. 


Osobiste. 

Dnia 23 kwietnia r. b. jego ekscelen- 
cja ksiądz biskup Tymieniecki pobłogo- 
sławił związek małżeński pomiędzy p. 
Heleną Kijeńską, dyr. konserwatorium 
muzycznego, a p. Antonim Dobkiewi- 
czem, prof. konserwatorjum warszaw- 
skiego i łódzkiego. 


Sekcia cvklistów Z, O. R. W. Ł. 

Pragnąc dać swym członkom moż- 
mość uprawiania sportu wszelkiego ro- 
dzaju w ramach racłonalnych į pòsta- 
wionych na najwyższym poziomie, za- 
rząd związku oficerów rezerwy wóje- 
wództwa łódzkiego, niniejszym prosi o 
zgłaszanie się do sekretarjatu związku 
AL. Kościuszki nr. 4 j zapisywanie się do 
sekcji cykłistów. 

Reflektantom zapewnione jest maby- 
cie rowerów po cenach konkurencyi- 
nych i na udozodnionych warunkach. 


Dzieci għią! 


Zaginął chlopiec czteroletni w bron- 
jzowym paltociku i czarnem ubranku, 
Ki czapka zimowa, Andrzeja 40, 
Paulina Maura. 


| Skrzynka do listów 


Praktyki hurtowników 
tytoniowych. 


Uprzejmie prosimy Sz. pana Redak- 
tora o łaskawe umieszczenie poniższego 
w jego poczytnem piśmie. 

W dniu 27 kwietnia 1924 r. w nr. 115 
„Kurjera Łódzkiego" ukazała się 
wzmianka pod nazłówkiem „Ze związ- 
iku hurtowników tytoniowych w Łodzi*, 
|Nic absolutnie nie mamy przeciw lą- 
czeniu się pp. hurtowników w związek 
{i dążeniu ich dò kontaktu z władzami. 
lecz o ironjo, ci panowie biorą w opie- 
kę drobnych sprzedawców, co zakrawa 
na oś ze znanej bajki o „wiłku i owcy”. 
Społeczeństwo już przekonało się, częm 
jest szumnie zapowiedziane „niormo- 
j wanie handlu", które doprowadziło da 
tego, iż zginęły z obrotu najprzedniej- 
RE gatumki firmy „Nobless“, 
| Pozatem, „normijąc handel" wyku- 
pują ci panowie znajdujące się jeszcze 
u hurtowników, niższe gatunki towarów 
o 15 proc, niżej ceny, aby w swych 
hurtowniach sprzedać je o 8 proc. 
| niżej, nie mówiąc już o wyżej wskaza- 
nych gatunkach, jak „Grand Prix*, „Se- 
irai“, „Ergo“, za które żądają do 8 proc. 
wyżej ceny, czego nigdy nie było od 
czasu stabillzacii. Nie mamy możności 
samoobrony przed tym wyzyskiem, 
gdyŹ prawo wydało im na lup całe 
drobze krmiectwo, sądzą przytem, że 
społeczeństwo może ich tolerować i 
tuczyć swoją krzywdą, jako byłych woj 
skowych. lecz i w naszych szeregach 
są nieszczęśliwi, którzy byli o kilka 
rang niżej, od was, czyli szeregowcy, 
którzy żyją z drobnego handlu i nie 
mają kapitału do  przetrzymanmia tak 


| dobrego dla was czasu, nie sprzedają | 
|zupeinie lub stają sie mimowolnymi 
przestępcami. Wygodnie jest tym pa- 


nom brać z monopolu tytoniowego na 
kredyt i zapychać sklepy detaliczne 
tym towarem, by za tę pieniądze zaku- 
pić gorsze gatunki towaru prywatnych 
tabryk o 20 i więcej procent taniej, a 
sprzedawać je detalistom jak wyżej 
„wskazano, zarabiając w hurcie do 12 
,proc. oraz nadwyżkę z 
lszych gatunków, którą im placą põ- 
| średnicy bez patentów i koncesji. 


| Oczekujemy, że praktyki ich skończą ! 


jsię w krótkim czasie, zanim nas dopro- 
wadzą do zupełnej ruiny, w przeciw- 
nym razie będziemy zmuszeni korzy- 
lstać /*3 obowiązujących przepisów 
| prawa. d 
Sekcja tytowiawa 
nych kupców i 
skich w. Łodzi. 
Przewodniczący 
Sekretarz (podpis nieczytelny). 


przy 


najprzedniej- | 


Stow. drob- | 
przemysłowców pol- | 


L Cieślewski. | 


Wr. 120 


Wojna płci w Anglii. 


— Jak angielki zapatrują się 


na małżeństwo. — Kobiety najwięcej palą, grają i piją. 
— Francuski odbierają angielkom mężów. 


Czy w Anglji istnieje wojna 
płci? Na to pvtanie odpowiada w 
sposób zreszta niezbyt zalantervi- 
nv. ale poparty faktami ; cvframi 
w „Revue de France" p. Paul Dot 
tin. 

Wojna płci jego zdaniem, kom- 
plikuje się w Anglii wskutek ist- 
nienia ..trzeciej płci“, którą stano- 
w: nadwyżka kobiet. nie moga- 
cych znaleźć mężów, 

Ostatni spis ludności wvkazał, 
że nadwyżka kobiet w stosunku 
do mężczyzn osiągnęła w Anglii 
cyftę 1,702,802, a z tej liczby 
1,200.000 osób plei żeńskiej przy- 
pada na dzięci. Otóż ta „trzecia 
pleć“ prowadzi akcię teministycz 
na. rzucając gromkie hasła prze- 
ciw mężczyznom, tym — lak ich 
nazywaja — „żmijom', a na te 
hasła młode emancypowane pan- 
nv odpowiadają z entuzjazmem. 

Te ultra: feministki domagają 
się przedewszystkiem wolności. 
która ich zdaniem polegać nowin 
na na tem. aby mogly robić co 
sie im żywnie podoba i nie znosić 
żadnego przymusu, Według nich, 
małżeństwo powinno być tvlko 
dla kobiety środkiem do prowa- 
dzenia szczęśliwego życia, uchro 
nienia się od wszelkich trosk ma- 
terialnych į wszelkich zobowia- 
zań. 

Jedna z takich zaciekłych femi- 
Mistek pisze: 

„Wychodzenie zamąż jest zwy 
czajem takim samym. jak palenie 
papierosów. złvm w zasadzie. a- 
le który może być niekiedy uży- 
tecznym '. 


To też feministka taka, wy- 
szedłszy zamaż. stara się na każ- 
dym kroku przejawić swoia swo- 
bodę. Niedawne statystyki wyka- 
zały. że większość grających w 
Angli; na wyścigach konnych w 
totalizatora. stanowia kobiety. a 
wódz Armii Zbawienia obliczył. 
że urzędniczki. pracujące w śród- 
mieściu londyńskiem przegrywa- 
ja przeszło trzecia część swoich 
poborów na wyścigach. 

Za każdym razem, kiedy poli- 
cja zarządzi rewizie w tainych 
klubach gry. znajduje tam za- 
wsze znaczny proceńt kobiet, a 
przedewszystkiem mężatek, gra- 
jących bez wiadomości mężów.— 
Kluby nocne w West-End, w któ- 
rych kokaina wyrządza tak stra- 
sznę spustoszenia, sa prawie wy- 
łącznie uczeszczane przez miesz= 
kańców wschodu i kobiety. Zre- 
sztą emancypowane angielki roz- 
miłownują się coraz bardziej w ży- 
ciu klubowem i czują zupełny 
wstręt do swoich ognisk domo” 
wych. 

Po wojnie wiele klubów męs- 
kich w Londynie otworzyło sek- 
cje kobiet, które zdobyły tak; roz 
|kwit. że kluby te zmieniły zupel- 


z A M 


stały się zasadniczo klubami ko- 
bięcemi. w których mężczyźni ma 
ja tylko swoje sekcje. Jednem sto 
wem nastąpiło zunełne wwvparcie 
mężczyzn przez kobiety, czy też 
przez imperializm kobiecy. 

— Niektórzy mężczyźni tyl- 
ko z uczuciem wstydu przyznaja 
się do tego. iż dali się kobietom 
zawojować. Udowodniono także. 
iż proporcjonalnie do liczby człon 
ków męskich każdej sekcji. kon- 
sumcja tytoniu i likierów wykwin 
tnych jest znacznie większa w pa 
larniach kobiecych, aniżeli w mes 
kich. 

P. Paul Dottin zaznacza, że im 
wiecej świadoma į zorzanizowa- 
na płeć piękna mówi o wolności, 
niezależności.. tańcach j kinach. 
tem więcej płeć brzydka. zdęzor- 
sganizowana, ale świadoma. roz” 
prawia o kuchni, komfiiurach, 0- 
gnisku domowem i dzieciach. — 
U wielu anzgielek objawia sie bar- 
dzo wyraźna framkofobia, albo- 
wiem francuski stanowia dla an- 
glo-saksomek wielka konkurencie 
z tego powodu, iż schlehiając ego” 
izmowi mężczyzn uwodzą angiel- 
kom mężów i wychodzą masowy 
zamąż za anglików. 

Gazeta „Evening News“ oglo- 
siła w tym wzgłedzie znamienne 
cyfry. z których okazuje sie. że 
ckoło 200.000 anzlików ożenio- 
mych jest z francuskami i że w cia 
gu jednego roku 1921 zawarto 
5.000 francusko-angielskich zwiaz 
ków małżeńskich. przyczem 1000 
młodych małżeństw zamieszkało 
na. stałe w północnej Francji. 

Na terenie ekonomicznym kobie 
tv odniosłv istotnie sukcesv i one 
to w znacznej części są odpowie- 
dzialne za doskwierajacy obecnie 
w Anglii kryzys bezrobocia. 
kazuje się mianowicie, że w roku 
1914 — 5.966,000 kobiet było za- 
trudnionych w handlu i przemy- 
śle. a według ostatniego spisu Cy- 
fra ta już wzrosła do 7.310,000, a 
trzeba tu wziąć pod uwagė tę o- 
koliczność. że liczba urzędów 
zmniejszyła się w ciągu 10 lat ztia 
cznie. 


Wispópracownik „Revue de 
France" stwierdza w końcu, że 
wśród mieszczaństwa angielskie- 
go znajduję sie jeszcze wiele ror 
dzin żyjacych w jaknajlepszej zgo 
dzie, małżonków ti małżonek wzo 
rowych. dzieci mposłuszrych, ale 
jeżeli obejmie sie okiem Ssytuacie 
w całości. to trzeba przyznać, że 
wzruszajace zwiazki rodzinne ist. 
nieja już tylko w powieściach am- 
gielskich. które wvszły z mody. 
Przypuśćmy. że ator francuski 
przesadza nieco,  generalizując 
zbytnio swaje spostrzeżenia, ale 
jest rzeczą niewątpliwa. że ruch 
iemimstyczńy wśród kobiet mo- 
cno podważył Stare, szamowate 


inie swój pierwotny charakter i'tradycje życia angielskiego. 


| Jak długo żyć może człowiek? 


Prof. dr. Max Rubner z Berli-|myvysłowvch przytaczają pewnego 


na. omawiając na łamach wie- 
deńskiei „Neue Freie Presse“ 
spraWwę dlugowieczności, pisze: 

O ludziach wiemv. że w Wv- 
nadkach wviatkowvch żyć moga 
bardzo długo, Stwierdzonv zu- 
pełnie iest wypadek dosiązgnięcia 
wieku 185 lat. Wypadków doży- 
cia 150 lat i więcej znamy cały 
szereg. Pewien wieśnak angiel- 
ski, Parre, pracował cieżko do 
139 roku życia. w 120 roku ożenił 
się powtórnie i spełniał  normal- 
nie wszystkie obowiązki ma!żeń- 
skie. umarł zaś. przeżywszy 152 
lata į 9 miesięcy. Inny anglik, nie 
jaki Jerkns. dcżył 169 lat. Li- 
cząc już 140 lat stawał przed są- 
dem w towarzystwie synów SWO 
ich. z których jeden liczył Sto. a 
drugi 102 lata, 

W każdym razie bardzo starzy 
ludzie są rzadkością. Na miljon lu 
dzi przvbada leden żyjący ponad 
što lat. Wiekszość bardzn sedzi- 
wych ludzi ¿vie na wsi lub. w ma 
ijlvch miasteczkach. Z. pomiędzy 
ludzi o akadem'ekiom wykształ- 
ceniu znano tylko dwuch chirur- 


górnika. który przeżył 133 lat. z 
czego 80 lat pracował w iednej i 
tej samei kopalni. 

Wśród tych u rzywilejowa” 
nych“ znajduja się także namie- 
tni palacze, a także piiacy. jak 
ów anglik Brown. na którego gro 
bowcu widnieje napis: .Byvł za- 
wsze piiany. a w tym stanie tak 
Straszny. że nawet śmierć cofała 
się przed nim“. vadź co badź ie- 
dnak Brown żvł tvlko 120 lat i 
byvłbv zapewne żył jeszcze diu- 
żei. zdvbv nie pił. 

Zaznaczyć przytem należy. iż 
długowieczność jest nierzadko 
dziedziczna i że rodziny. mieszka 
jace stale w miastach, wyvmiera- 
ją iuż po kilku pokoleniach, jeżeli 
ród ich nie jest odświeżony przez 
krew wieśniaków. 

Choć jednak niewielu tylko 
przedstawicięli danego narodu do 
siega wieku bardzo sedziwego, 
to w każdym razie wiemy z da- 
nych statystycznych niektórych 
okolic. znajduiących się w warun 
kach pomyślnych, że wyłączając 
przyczyny zewnętrzne, rujnuia- 


ców. którzy Gożył: bardzo sędzi- |ce nasze zdrowie. można często 
wego wieku. Z robowwków prze-ldosięznąć 75 do 80 lat życia, 
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Ku równowadze | "re pieniężny. 
politycznosgospodarczej. Z 


Opinie w sprawie orzeczenia |plan akcii, któraby podżwizneła 
ekspertów międzynarodowych na Zdolność gosvodarczą Niemiec. 


koniec skrystalizowały się. Nie | 


są one jeszcze całkowicie uiedno” 
stajnione, ale można powiedzieć, 

że nie ulega już watpliwości, iż 

— z temi, czy innemi drobnemi 
zmianami — reformy ekspertów 
wejdą w życie. 

I Framoia, która najdłużej ota- 
czała zastrzeżeniami orzeczenie 
rzeczoznawców, przychyła się 
do ich poglądów. Oczywiście p. 
Poincare żąda iękofmi, któreby 
ewentualnie zastąpiły sekwestr, 
z którego Francja korzysta. — 
P. Poincare ma w zasadzie słusz 
ność. iż mo zaufaniu, a nawet na 
ogólnych przepisach kontroli nie 
może się opierać bezpieczeństwo 
spłat niemieckich. Ale słuszność 
ma również p. Mac Donald. jż bez 
przywrócenia iedności molitycz* 
nej catei Rzeszy niemieckiej roz- 
wój jej y wciąż Szwan 
kowaąć musi. Należy więc znaleźć 
linię pośredmią i ścisły nadzór fi- 
nansowv, niekręptńacy jednak sa 
modziełności mpaństwowei Nie- 
miec. 

Przy rozważaniu tego zazadnie 
nia narzuca sie msvcho-społecz- 
ny problemat. o który sie w dy- 
skusji wciąż motrąca. Jest to 
kwestią. w jakich warunkach mo 
cniej į awałtowniej rozrasta się 
nacionalłzm niemiecki, albo ina- 
czej, iakie sposoby zarządzeń 
miedzynarodowych mogą go zni- 
weczyć i obezwładnić? Naciona- 
lizm pruskomiemiecki, najzacie- 
kleiszy i maibardziei zaborczy 
zp nacjomaltzmów, miał dłu- 
ga drogę rozwojowa. nocząw- 

szy od Fryderyka II. a szczegól- 

nie podżezawcza w okresie Bi- 
smarcka. Nacjonalizm ten mial 
zawsze siine modniety zaborczo-' 
ści ekonomicznej. On też — cze- 
so pewnie przypominać nie pO- 
trzeba — przyczynił sie do wy 
buchu wielkiej wofny. Za to trak- 
tat wersalski, jako jedno ze swo- 
ich zadań wytknął sobie uiarz- 
mienie tego nacionalizmu., Imper- 
ializm gospodarczy Niemiec po- 
winien był doznać stanowczego 
zatamowamia. zastosowa- 

ne w tym celu środki działały o- 
bosiecznie. — Przedewszystkiem 
postanowiono wveczekwować z 
Niemiec kontrybucje woieńną, 
przekraczającą jej siły gospodar 
czę. To mie mogło naturalnie stiu 
mié nacjonalizmu.  tembardziej 
nie mogła tego dokonać okupacja 
okręgu Ruhry. 

Oknpacja ta zarówno  Z0SDo- 
darczo, iak + polfitucznie smebiła 
poczwie narodowe Niemiec i 
przez reakcje roznetvwała nowe 
instynkty, nacionalizmu. 

Jeśli ustalić fakt, że charakter 
narodowy Niemiec. jest osobli- 
wie skłonny do wybuchów nacio 
nalistycznych, do nieposzanowa- 
nia cudzej kufturv. do brutalt- 
zmów politycznych. ieśli fakt tem 
(nam polakom tak doskonale zna- 
ny ze smutmych naszych doświad 
czeń) wziąć za iellną z przesła- 
nek , którą zastosowaćby 
należało do Niemiec. to i; wów- 
"czas mie możnaby mwvsnuwać 

stąd wmiosków, że tylko brutal- 

nościa za bratalizm płacić trzeba. 
Jest to złe wvrachowanie i psyv- 
chologiczne i nolityczno-ekonomi 
czne. W ucisku i pognebieniu mie 
naprawia sie charrkterów. Tem 
bardziej zaś ucisk nie pozwala 
swobodnie rozwijać sit gospodar 
czych. 

Dlatego plan komisji eksper- 
tów trafne roztacza tezy, stawia 
| łac cała kwestie porachmków z 
Nemcami na nowym zupełnie 
gruncie. Fksnerci nie szukają 
| wzeledem Niemiec odwetu. wy- 
chodza tviką z *wuch zupełnie 
Tcalnvch założeń: że Niemcy są 

„Chtyikami sprzymierzonych : że 
tqwinej sie slag dhużnikam: wv- 

płacalnymi, Na tei nodstawie u- 

czynowo new” kalkulacje: do 

niej ma być przystosowany cały 


W tei akcii właśnie ważną role 
grać ma zwolnienie okupowa- 
nych terytoriów od politycznego 
ucisku. 

Jakie będą natomiast przedsię- 
wzięte Środki, by Niemcy nie u- 
chyłały się od zapłaty należmości, 
to ma być dopiero ustalone. W ka 
żdyrn razie Środki te nie powiamy 
wykraczać poza finansową kon- 
trote. 


Jesti plam ten w całości się po- 
wiedzie — a ma on w tej chwili 
szanse urzeczywistnie- 

nia — to naogół sytuacja między” 
narodowa dozna prawdziwej ulgi. 
Kwestia odszkodowań  niemiec- 
kich ciążyłą jak zmora, nad świa 
tem politycznym. Wyrządzała o- 
ma dotkliwe szkody tak samo ma- 
terjalne, jak Ściśle polityczne. Wo 
bec okupacji najlepiej zagospoda- 
rowanych okręgów niem. stanę- 
ła zawaąda na drodze postępu prze 
mysłowego Europv. Sama Fran- 


cia pomosiła stąd straty nietylko 
dlatego, że nie otrzymywała rat 
reparacyjmych, lecz że nie mocta 


z Niemcami nawiązać prawidło- 
wej wymiany hamdlowej. Przy- 
tem jednak stosunek Francji do 
Anglii przedewszystkiem, a nadto 
i do inmych uczesmików  eńtenty 
(Włoch, nawet Belgii) pogarszał 
się. wszelkie wysiłki nie 
nadwyrężania przymierza z An- 
glija na zewneńr. tego sojuszu 
formach przejawiły się dotklrwe 
rysy. Trzeba było bardzo mister- 
nych zabiegów. by przesłamiać te 
niedobory i by zapobiegać ich po 
głębianiu się. Należy oddać uzna- 
mie Angffi — i to tak samo poprze 
dniemu gabinetowi Baldwina, iak 
obecnemu Mac Donalda—że z nai 
większą oględnością oba gabinety 
traktowałty swój stostmek do Fran 
cji, aby nakoniec wyć z impasr, 
który w miarę przedłużania się 
niebezpieczeństwo powiększał. 
Nie można powiedzieć, aby p. 
Poincare działał również roztrop- 
mie, Trzeba podziwiać jego siłę 
woń, jego długą nieustępliwość 
wobec mocnego nacisku okolicz- 
mości, ale czy polityka ta zawsze 
była trafna, to inne pytanie, Mo 
równowagi polityczno- gospodar- 
czej w Europie nie przyczyniała 
się ona. Trzeba bylo nawet się o- 
bawiać poważnego przesunięcia 
stosimków na niekorzyść Francji i 


tych czymmików politycznych, 3 
re ku Framcji ciążą. 
Teraz warunki uległy znacznej 


poprawie. Oczywiście nie wszyst- 
ko jeszcze. jest ułatwione. Sytua- 
cja ostateczmie rozjaśnia się ro 
dwuch decvdujacych kampaniach 
wyborczych w Niemczech i we 
Framcji. Na same wybory będzie 
miała już wpływ kwestia rzeczo- 
aweza. Co się tyczy Niemiec, zo 
tam nastroje wyborcze wcześniej 
już dojrzały, ale į tam przewidy- 
wać można, żę nastąpi pewne 0- 
pamiętanie wobec rozstrzygnią= 
cych faktów. We Francji wyniki 
wyborów dadza, odpowiedź na to, 
czy tutaj nadal przeważać mają 
nastroje nacfonal'zmu. wiprawdrzie 
nie tak brutalnego. jak niemiecki, 
lecz niezawsze zrvmowanego z 
wysoką kulturą gallijską ? 

Sądzimy, że nastąpi tu przynaj- 
miej łagodna zmiana soenerji. le 
śli nawet utrzyma się większość 
p. Poimcare'go. to tym razem od- 
wróci sens starego przysłowia 
francuskiego, a mianowicie wypa- 
dnie stwierdzić, że, im bardziej po 
zotnie nic się mie zmienia, tem 
istotniejsze z- iany następują. 

A cały układ stosumków — jak 
wolno przewidywać— zmierza ku 
wyprostowaniu nadwyrężonej Tó- 
wmnowagi polityczno-gospodarczej 


świata, St, A. Kempner. 


Dr. med. Gustawa 


Zamd-Tenentaumowa 


Choroby Kobiece i akuszorja. 
Wólczańska Nr. 4, 


Przyjmuje od godz, 5 do 5 po pol. 


WARSZAWA 1 maja (Pat). — Na 
dzisiejszej giełdzie urzędowej notowa- 
nia były następujące: 

GOTÓWKA. 
(Notowania w złotych polskich). 
Dolar 5,18.5 
CZEKI. 

Holandia 194,10 

Londyn 22.75 

Nowy Jork 5.18.5 

Paryż 33.425 

Praga 15.25 

Szwajcaria 92425 

Wiedeń 7.31 

Włochy 23—22,5 

8 proc, poż. zł 8—8.5 

Bony 0,75—0,80—0.75 

Mibonówka 0,65—0.60 

Poż. dol, 3.15 


rodowa niętda qdadgka, 


GDANSK, 1-go maja (Pat), — Na 
dzisiejszem zebraniu giełdy gdańskiej 
notowano w guldenach gdańskich: 

Warszawa (za milion) 0,605 3—0.607 
Marka polska za miljon 0.615 -0617 


Dolar 570,52—575,10 
Teiegraficzna wypłata na: 
Lon *vn 25 00 


Holandja (za 1. guld ) 215.50 —213 65 
Zurych 101.62—102 15 


Notowania piełdowe w  Paryźn. 


ŃRronika ekonomiczna. 


TARGI W JAFFIE. 


8 kwietnia została otwarta 
pierwsza wvstawa wyrobów 
krajowców w Jaffie,. Wystawę 


zorganizowano pod Hasłem po- 
pierania produkcii palestvfiskiei. 
W przeciagu pierwszego tvgod- 
nia odwiedziło ją przeszło 20.000 
osób. Wobec wielkiego powodze 
nią wystawy organizatorzy za- 
mierzaja przekształcić ją w co- 
roczne targi towarowe. które 
miałvbv znaczenie dla całego 
wschodu. 

Na wystawie najwięcej uwagi 
zwracał surowy jedwab o bare 
dzo dobrej iakości, którego pro- 
dukcja rozpoczęła sie dopiero 
przed kilku miesiacami. 


TARGI W BUDAPESZCIE. 


Podług esperanckiego komuni- 
katu budapeszteńskiei izby han- 
dlowei. tecorocznv 15 targ odbe- 
dzie się od 31 maja do 10 czerwca 
i obeimować będzie. jak dotych- 
zi wszystkie działv. 

Targ odbędzie sie w nlbrzymiei 
hali przemyslowei lasku miejskie 
40 oraz w dwóch nowych pawilo 
nach. Wszelkich informaci udzie- 


.o5.go | la biuro targu: Pudanesta Komer- 


ca Cambro. Budapeszt 5. Szemere 

Ut. 6, Wesrv. 

CZWARTY TARG W RYDZE. 
Targ ten odbędzie sie od 20-70 


PARYŻ, 1 maja (Pat) — Zam-|lipca do 3-go sierpnia w połącze” 
knięcie dieldy. niu z wystawa bydła, którą Do- 
Londyn 67,5 |trwa trzy dni — od. 26 do 28 lipca. 
N. Jork 15505 | W targu bierze udział 20 państw. 
pile s sia pomiedzy nimi i Rosia. Targ ze- 
Włochy © "6930 |Szłoroczny zwiedziło 170.000 or 
Szwajcarja 276.25|sób. Tegoroczny zapowiada sie 
Holandja 00 | równie świetnie. Zgłoszenia przvi 
zoo ia 219/0|muje zarząd targu: IV Izstade. 
Paa 4560 | Riga. Latviia (Łotwa). 
gaten 26:50] PO ZWYŻCE FRANKA. 
Po wielkiej ofezywie franka 
- i tendencja na giełdzie paryskiej 
Notowania niehiowe W Londyme. spokojna. Oczekuja, że nastąpi 
IDYN, I maja (Pat) — Zam-|]Stabilizacia franka przy Kursie 
kni TARTE PZW funta 65 fr. inni sądzą, że funt 
et York 439.82 | podniesie. się do 75 frank. Podob- 
Francja 6792.50 | no taki kurs odpowiadałby intere 
Belgja 81.87 
Włochy 97.93 
Szwajcarja 24.65,50 
Hiszpania 31.64 50 
Portugalja 165 
Holandja 11 69.75 
Danja 25 82, 
Norwegja 51.64 50 
Szwecja 16,60 50 
Helsingfors 175.00 
Niemcy bilj. 13.75 
Austrja 311,500 
Praga 14,950 


Końcowe notowania wo Zarycha. 


Zamknięcie qieidy 
ZURYCH, 1 maja: (Pat). — 
siaj notowania były następujące: 


Dzi- 


Holandja 210.00 
Nowy-ork 561, 
Londyn 24. 
Paryż 36,20 
Medjolan 25,1 
Praga 16,45 
budapeszt 0,00,71 7 
t eldrad 7,98,00 
Sotja 4,10 
bukareszt 2.10 
Wiedeń 0,0079,25 


Notowania giołdowe w Pradie. 


PRAGA, 1-go maja (Pat.) Dzisiej- 
sze notowania były następujące: 


Amsterdam 12,75 
Berlin (za biljon) 8,05 
Zurych 605,50 
Paryż 225,75 
Londyn 149,50 
N. Jork 54,15 
Bruksela 159,25 
Wiedeń 4,255 


Pokój 


z Kuchnią 222 


ewentualnie jeden pokój z od- 
dzielnem wejściem, wodą i el. 
oświetleniem potrzebny zaraz. 
Oferty pod „Pośrednicy wyklu 
czeni* do adm. „Głostt* 65 


"mieć kartki ponumerowane i 


Na raty! Naraty! Na raty! 
TOWARY MANUFAKTUROWE **"' 


| KREDYTOPOL” Fottur ige 


som przemysłu, 
eksport. 

Jak zapewniają gazety nie 
mieckie rząd francuski opanował 
sytuację na giełdzie. dzięki po- 
parciu banków amerykańskich, 
które obecnie posiadają 7=-"-ną 
ilość franków francuskich. wo- 
bec czego kurs franka w znacz- 
nei mierze zależny jest od tych 
wielkich banków  amerykań- 
skich. 

Rząd francuski zamierza skon- 
solidować. płvnny dług francu- 
ski. abv przyspieszyć powrót 
franków do kraju | uniezależnić 
kurs franka od spekulacii amery 
kańskiej. 

Z RYNKU WEŁNIANEGO. 

25 kwietnia zaofiarowano w 
Liverpoolu 4104 bele południowo 
amerykańskiej wełny. Na La- 
Plata-Merinos nie było dużego 
bopvtu, grube La-Plata ij Cros- 
Breds osiaznęły lepsze ceny. riż 
w marcu. Na wefnę z Chile znacz 
nv popvt. jednakże cenv kształ- 
towały się „na korzyść  klipilią- 
cych. Ponyf na wełne peruańska 
bvł nieznaczny. 


CASTIGLIONI A BANKI WIE- 
E. 


pracującego na 


S 


Przed dwoma laty udało się 
większości akcionarjusów wie- 
deńskiego banku depozytowe%zo 
usunąć z zarządu Camillo Casti- 
glio. ws”**racownika stynne- 
go Bosla. Obecnie zarząd banku 
prowadzi z nim rokowania i Dro- 
pontje ponowne wstąpienie do 
zarzadu. Castiglioni jest jednocze 
śnie prezydentem czeskieza 
Unionbarku. 


ŚLADEM POLSKI. 


28 kwietnia rozpoczęła się 
subskrypcja na akcje wescier- 
skiego banku narodowego. Wpła* 
tv na akcje można uskuteczniać 
w złotej monecie albo w bankno- 
tach amerykańskich. holender- 
skich, angielskich.  szwajcar= 
skich i szwedzkich. 7 maja kæ- 
niec subskrypcji. 


Jak należy wydawać pokwitowania 
za odbiór Komornego. 


Wiaściciele domów, administra- 
torzy i t. p. stosowmie do rozporzą 
dzenia min. skarbu, poświadcze- 
nie odbioru (pokwitowanie) komor 


o| nego winni wydawać obowiązko- 


wo z ksiąg blankietowych (kwira- 
riuszów). 

Ksiegi winmy 
każ- 
da kartka winna się składać z ta- 
lonu (grzbietu) oraz właściwego 
pokwitowania, które się wydaje 
wpłacającemu komorne, lub immą 
należność zmwiazaną z zajrmowa- 
nem mieszkaniem. 

Tak talon jakoteż i kwity win- 
ny zawierać następujące dame; 

1) Numer porządkowy, 2) Imię i 
nazwisko wpłacającego, 3) Suma, 
odbiór kirórej się kwituje, 4) Data 


te (kwitarjusze) 


wystawienia pokwitowania, 5) 
Podpis kwiłującego z odbioru. | 
Pokwitowamia takie podlegają 


opłacie stempłowej w wysokości 
pół proc. sumy kwitowamej, przy- 
czem jeśli ostatnie cztery cyfry o- 
bliczomej pół proc. opłaty wynoszą 
5.000 mk., lub więcej, to zaokrągio 
ne być wińmy do sumy podzielo- 
nej przez 10000 mk: w przeciw- 
nym zaś razie, t. i. jeśli czrery o- 
statnie cyfry  omńłaty wynoszą 
mniej niż 5.000 mk.-to cvfrv te 2a- 
stępuie sie zerami. Sposób u'sz= 
czamia opłaty stemplowei est na- 
stępujący: 

a) marki stemplowe wakleja się 
wa tałomie (erzbiecie) pokwiiowa- 
wia. (uaklejanie marek na samem 
pokwitowaniu jest bezwarunkowo 
niedopuszczalnem). 


b) kasuje się marki przez wypi: 
sanie na nich daty skasowania 
(miesiac literami. dzień i rok cv- 
frami arabskierni) i umieszczenie 
podpisu lub pieczęci kwitującego. 

©) Na samem pokwitowaniu, kró 
re się doręcza wypłacającemu 1a- 
leży umieścić wzmiamkę ..Na talo- 
nie skasowano znaczki stemplowe 
na sumę (wymienić jaką) mk. Wy 
pełnianie kwitów, kasowamie maż 
rek oraz wszelkie napisy należy 
uskuteczmiać atramentem lub ołów 
kiem atramentowym. 

Opłatę stemplową ponosi 
stawca pokkwitowamia. 

Winni nieuiszczenia opłaty stem 
plowej od pokwitowań, lub uisz- 
czenia jej nie w całicowitej nalteż= 
rej sumie, lub niewiszczenia w spo- 
sób przepisany, podlegają zapłace 
nin należnej opłaty stemplowej i 
karze rówmającej się  20-krotnei 
wysokości należnej lub brakującej 
opłaty sternplowej. 

Za niezastosowamie się do tych 

spisów, a w szczególności za 
niewydawanie kwitów, nieposiada 
nie zeszytu kwitariuszowego ub 
niewymienienie w  pokwitowa- 
niach sumy kwitowanej winmi be- 
dą ukarani grzywną da wysokości 
400 milionów marek. 

W naibl:ższym czasie będą prze 
prawadzone u wszysikich właś 
cieli domów í administratorów re- 
wizje. przyczem w razie ttjawn:e- 
wia niestosowania się do przepi- 
sów obwieszczonych. wieni będą 
pociązani do odpowiedzialtości 


wy= 


2 V — GŁOS POLSKI — 1924 


B 


+. 


„Głosu Polskiego *. 


Teafr „Scala 


Bielski piem, test miejski 
OPERETKA. Koci Fr. Lehara, 
Zarząd Spółki Akcyjnej 


Manufaktura Bawelniana 


podaje do wiadomości pp. jet E Poł że w dniu 15 mają 
r. b., o godz. 5-ej po poł. w lokalu Spółki w Łodzi, przy ul. 
Piotrkowskiej Nr. 37, odbędzie się 


Zwyczajne Walne 


romadzenie Akojonar|USZÓW 


Porządek dzienny: 


1) Wybór przewodniczącego Zebrania, 

2) Sprawozdanie Zarządu z czynności w 1923 r. 

3) Protokół Komisji Rewizyjnej. 

4) Zatwierdzenie bilansu, r=ku zysków i strat, i podział 
zysków. 

5) Preliminarz wydatków na rok 1924. Ą 

6) Okręślenie wynagrodzenia Zarządu i Komisji Rewizyjnej. 

7) Wybory Zarządu i Komisji Rewizyjnej. 

8) Wolne wnioski. 


W razie niezgłoszenia się, przewidzianej w statucie spółki, 
dosłatecznej ilości akcjonarjuszów, walne Zgromadzenie odbę- 
dzie się w drugim terminie w d. 29 maja, o godz. 5 po pol., 
w tymże lokalu, z tym samym porządkiem dziennym, a uchwały 
powzięte na tem zebraniu będą prawomocne bez względu na 
ilość reprezentowanych akcji. 


T-wo „IHazomir* 
W niedzielę, dn. 4 maja 1924 r. punktualnie o g. 3 pp. 
Haydn 


Oratorium 


=== Sala Filharmonji 


Stworzenie 
Swiata 


Dyrekcja Herman Abendroth 


Udział biorą soliści: Ruth Renóe (sopran), F. Za- 
łudkowski (tenor) M. Rudinow (bas) oraz Chóry 
T-wa „Hazomir* przy otowane przez prof. J. Faj- 
wiszyca i Orkiestra herm oaicina w Łodzi. 


Bilety do SADyola w gmachu Filharmonji kasa N 


2 od 
godz, 11—2 i od 4— 


151—5 


Poszukuję 


| 2.pokoi z kuchnią 


z wygodami. 


Oferty sub „Mieszkanie“ 
do admin. „Głosu”. 224—]1 


Wyjsżdżam 
do Warszawy, 
bity, Wilna, Sfolpców. 


Kto chce skorzystać z tej okazji, 
niech dzisiaj zgłosi się na ulicę 
Radwańską 58 m. 16, mię- 


dzy g. 1.30 a 2.30 po poł. 242-11 PA 


Redaktor i wydawca Marceli Sachs. 


O: afnie ? dni! 


5 Osfafnie Z dni! 


B. Spreiregen w Łodzi 


tosu 


Termin 25 maja został przez nas ustanowiony w porozumieniu z Ł. O. Z, L, 
szego dnia Zielonych Świątek jest przeznaczony na zawody eliminacyjne do olimpjady. 
„ Zawodników, jakoteż i kluby sportowe, uprasza się © możliwie wczesne zgłaszanie swego udziału 

w biegu pod adresem redakcji, Piotrkowska 106, 
Regulamin biegu podamy dla orjentacji w najbliższych dniach. 


a ; 
BODUU POT TOOOTAATO CANA RRNOTONA RAOMIOOANAM 


99 || SOBOTA, 3 maja, 8.30 w. i Niedziela, 4 maja, o g. 3.30 po poł. i o 8.30 wiecz. ostatnie szlagiery Wiedniai Berlina. Po raz I-szy w Łodzi, 


„MADAME POMPADOUR” 


W repertuarze: „Módi%, operetka w 3 aktach, muzyka Stolza. „Ełkatja tancerka“, muzyka Gilberta. „Frasquita', muzyka 
1 Bilety w kasie teatru od godz. 11 — 2 i od 5—9 wiecz, 


— 


z ulubieńcem publiczności 


Hi Rudolfem Walen 


PP o 


r - > 


NADESZŁY PIERWSZE TRANSPORTY 


-win owocowych - 


w różnych gatunkach 


znane ze swej dobroci w Malopolsce 
Fabryki Win i Przetworów Owocowych 


Roman Tofa i S-ka, w Skawinie 


Zadać we wsz 


składach win. 


Dr. rez. 


Że ligsono wa 


Choroby kobiece 
skórne, i 


—] | weneryczne (kob.) 


Usuwanie włosów na 
twarzy elektr eli 


UL 6 Sierpnia 1. 
Przyjmuje od 11 i pół 
do 8 t pół, w niedziele 

1 


i święta od 2—4, —10 


Potrzębny 


pracownik do ram 
owalnych i do zło- 
żenia ram. Leop. 
Nikei, Nawrot M 2 
księgarnia 68—5 


Maszynista 
lifograficzny 


f | potrzebny do więk | 
i [szego Zakładu 


Graficznego. Zgło- 
szenia pod „M. M.* 
do „Głosu Pol- 
skiego? 221—1 


Gospodyni 


zarządzającej 
poszukuje lecznica 
„Unitas“ Piśmien- 


ne oferty w kanc, 
Pusta 19. 55—53 


Saloni 


czarny 
w dobrym stanie 
oraz maszynę do 
szycia sprzedam 
Piotrkowska 120, 
m. 11. 247—1 


ystkich hurtowych i detalicznych 
109—2 


Apieczny Dom Handlowy 
w Warszawie poszukuje 


PRZEDSTAWICIELA 


stale zamieszkałego w Łodzi i 
wprowadzonego w branży aptecz- 
nej na Łódź i okolicę. Oferty nad- 
syłać: Warszawa, skrzynka pocz- 


towa Nr. 311. 


4218—1 


NOWEJ 


||. ETNA 


B-ola Krze Ése 
Piotrkowska 178. 
Sprzedajemy na naj- 
warunkach. 
4225—92 
Á 


Po 75.000 mk. za wyraz. 


Dia poszukujących pracy 
mk 50.000 za wyraz. Naj- 
mniejsze ogłoszenie 500,000 


i Dywany! po 
anka i wychow. | MAINI sciste” tab. 
pencuskiego kon: nIe i- 

wersacji Htera- | wrebli, Piotrkow: 
tury udziela ruty- | ska 118, | piętro, 
cieka? Wólczaj | tront. 017-10—k 
ska 88 m. 14. Mil Mebiel w du 
245—92-n *ni żym wyborze 

poleca „Magazyn 

i ebli, Piotrkow 
kopno | sprzedaż ska 116, | piętro, 
III Na. letniska tront. PR=W0=K 

łóżka polowe, Alil Wózki dzie 
leżaki, hamaki po- | HIAl cięce i koly- 
leca po cenach | Ski po cenach fab- 
tabrycznych Maga- | rycznych 


zyn Mebli, Piotr- į 
kowska 116, I 


front. 


W drukarni „Głosu Polskiego“ Piotrkowska 86. 


p | Piotrkowska 
z |1 piętro, front, 
013- 


poleca | siadam 
Magazyn M eb l :,| paroletnia. Oferty 


MIA] wet w dużym 
wyborze po cenach 


A | fabrycznych pole- 


ca Magazyn Mebli 
116, 


10-k 
óżka meta. 

MII lowe od 
najskromniejszych 
do najwykwintniej- 
szych po cenach 
fabrycznych pole- 
ca Magazyn Mebli 
Piotrkowska 116, 

I piętro, front, 

149-k-10 

i sprzedania 0- 
kazyjnie salonik 
mahoniowy ul 
menhonfa 16, m. 9. 
4198—2 k 

aszyn damsk 
A debtskową Sia? 
gera prawie nową 


A sprzedam. Orla 12, 


m. 21 S5—1 k 


owóz, wolant 
sprzedam. Kiliń- 
4070 6 
ięk ny Stolowy 
pokój luksusowy 
łóżka, Stoły, eta- 
żerki. zegary gdań 
skie sprzedam. — 
Radwańska 17 m.3 
Przyjmuję obsta 
lunki, 123—5-k 
ower sprzedam 
z wolnem kołem 
Zakątna N+86 No- 
wieki. 246—2-k 
pz nowy, wol- 
ny bieg, marki 
„Opel* sprzedam. 
Milsza 19, m. 12, 
iii p. 214—2-k 
sprzedam s z a tę, 
by kozetkę, łóżka 
żelazne, meblowe, 
kredens kuchenny. 
Piotrkowska 152, 
m, Y 215-1-k 
przedam maszynę 
szewęką lalko- 
wą, otomanę, SZa 
łóżek 


skiedo 52, 


Pogady i prate. 


Poszukiwane 


walifikowana nau 
czycielka (ży- 
dówka) z 10-letnią 
pracą w interna- 
tach jako wycho- 
wawczyni i kierow 
niczka, z najlep- 
szemi referencja- 
mi; obejmie odpo- 
wiednie stanowi- 
sko. — Zgłoszenia 
pod „Nauczyciel- 
ka* do  „(Uiłosu* 
22—5-pp 


sobieta z dziec 
Å kiem poszukuje 


zajęcia. Zna się 
na kuchni. Oferty 
dla „W. R.* do 
„Głosu*  59-1-pp 


atk posady 
ekspedjentki lub 
kasjerki w branży 
manutaktury, Fo- 
praktykę 


po» dentysty- 
czny, bięgły w 
złocie i kauczuku 
obejmie posadę w 
większym  zakła- 
dzie, odda się 
chętnie 14 dniowej 
próbie, Łaskawe 
zał. do adm. „Gło- 
su“ pod „Technik“ 
181-5-pp 

WER Przyjmę 
pracę nocną 
dyżury warunki do 
uznania jaka teź 
prace biurową i 
dyżury nocne w 
hotelu, restauracji 
cukierni za źycie 
i mieszkanie Łask. 


Za- |oferty do admin 


„Glosy“ „Dy: 
W” wyjeżdza 
jący do Wilna 
i okolic pragina- 
je wszelkie zlece- 
nia do załatwienia 
jak: inkasa, obli- 
czerie i t. p. Naj- 
lepsze referencje, 
Sub. „N. M 255 
225-1-pp 

l emoDilizowany 
podoficer W. P, 
przyjmie zastęp- 
stwo poważniejszej 
firmy, Praktykę w 
tym kierunku po- 
siadam. Zgłoszenia 
do „Glosu* pod 

„Podróżujący* 

212—|-pp 


Zaotiarowane. 


Powie szewcy 
na szpilkową ro 
botę mogą się zgło 
sić. Zakątna My68 
1U2—5-pz 
Łiewczyna potrze 
bna. Piotrkow- 
ska 45, Cukiernia. 
250 i-pz 
poienn chiopcy 
w tabryce i, Mar- 
golin Piotrkowska 
w 114. 2:7—|l-pz 
otrzeDiiau SiuZąca 
P do restauracji, 
róg Karola i Pań: 
skiej. _ U87—4 pz 


olrzeDny Szwacz= 
t ki do szycia spo 
dni Nawrot Ne 05. 
191—5-pz 

gaes do 5 letnie- 
go chłopca po- 
szukiwana.  Zgła- 
sząć Się: Cegiel- 
niana M 87. m. 12, 
między 10—4 i pół. 
145—5-pz 
poeanana €KSpe- 
djentka do skla- 
du wędiin. Brze- 
zińska 5. 8i 2-pz 
Oeo a ZZA DAK PR ZA 


doniesienia 100, 


rzybłąkal się pies 
# czarny, podpa- 
iany na piersiach 
z białą iatką, kaw- 
ska vb, m. 5. (3 2-d 


aguvbiono świa- 
L dectwa przemy 
słowe kat, ll na 
imię Chaima Ber- 
kenwelda wydane 
przez lzbę Skar- 


p. | Piotrkowska 16 |pod „Zdólna* do|Pową w Łodzi. 
016—10-k | I piętro, front. „Glosu*  157-5-pp 241—5-d 
ETEVA | Ik E APAAL ZDZ 


NOCE ZZO OOOO TOTO 
x 


ieg okrężny „G 


W dniu 25 maja odbędzie się punktualnie o godz. 12-ej w południe doroczny bieg okrężny 


A., gdyż termin pierw- 


LL. AN AEAANMAN 


e= M MM 0 0 00 00 NR AA O a A NN O M mA 


URAOAHARORAAANARAA 


A 
a 


operetka w 5 akt, muzyka 
Leo Falla.— Zespól skła- 
da się z 50 osób, solistów 
chóru i baletu, 
nowe dekoracje i 
stjumy. — — — =e — — 


Własne 
ko- 


$ przedam psa 
sześciomiesięcz- 
nego sukę rasy 
„Doberman” Kiliń- 
skiego 86, m. 53, 
od 10—12 i od 4 
do 6 pp. 40—2-d 
W ydaję smaczne 
obiady na maśle 
od 1 i pół do 4 ej. 
Nawrot N7 m. 20 
Rozmówić się mo» 

żna od 5—6. 
2Z45— 1d 


Aokale, mieszkania 


Eanan p o- 
kój umeblowa- 
ny w dzielni 
od Karola do Ce- 
gielnianej. Oferty 
do „Głosu Polsk." 
àla „M. P* 58-2 
200.000.000 "z5: 
ra mie: za. 
płacę miesięcznie 
za Bokój duży z 
niekrępującem wej 
ściem, elektrycz- 
nem oświetleniem 
na 4 miesiące, — 
Oferty pod „Chrze 
ścjanin J. W.* do 
„Głosu Polsklego* 
217-2-m 


Interesy handlowe 


1° sprzeđanią plac 
w Rudzie mają- 
cy 4655 tokei kwa- 
dratowych. — Bliż- 
szych informacji 
zasiądnąć można 
w. Łodzi przy ulicy 
6 Sierpnia œ 22, 
m. 18 27—3-h 
kiep spożywczy 
z mieszkaniem 
kupię. Of. z ceną 
do „Głosu* sub, 
„Sklep 25% 491-2h 


crow disi 
Laqgubicne dokun. 


sqikielewicz Kon- 
stanty zgubił 
portfel! zawierają” 
cy: kartę bezter« 
minowego uriopu, 
dowód osobisty, 
kwit od bagażu 
oraz pieniądze, — 
Piotrkowska Ne 90, 
1580-—0-z 


Letnisio 
do wynającia (dwa 
pounis z kuchnią) 

ardzo ładna i 
zdrowa  miejsco- 
wość za Rudą w 
Poddębinie. Komu+ 
nikacja wygodna, 
Wiadomość: Kon- 
stantynowska 22 
m. 6, od 10—12 i 


4—7 pp. 197—2 


Do sprzedania 
wilczyca 


czystej rasy, Wia- 
domośś: Sienkię- 
wicza 15, u gospos 
darza. 187—24 


SIE) 


Redaktor odpowiedzialny Władvsław Magalski, 


